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Spotkanie E. Gierka 
z L. van Geytem

I sekretarz KC PZPR Ed­
ward Gierek spotkał się wczo 
raj z przebywającym w Pols­
ce przewodniczącym Komitetu 
Centralnego Komunistycznej 
Partii Belgii Louisem van 
Geytem.

W spotkaniu udział wzięli: 
członek Biura Politycznego, se 
kretarz KC KP Belgii Albert 
de Coninck oraz sekretarz KC 
PZPR Jerzy Waszczuk i kierów 
nik Wydziału Zagranicznego 
KC PZPR Wacław Piątkowski.

W toku rozmowy poinformo 
wano się wzajemnie o działal­
ności obu partii oraz omówio 
no węzłowe problemy aktual 
nej sytuacji międzynarodowej. 
Wyrażono wolę rozwijania kon 
taktów i współdziałania w wy 
siłkach na rzecz uchronienia 
procesu odprężenia, zahamowa 
nia wyścigu zbrojeń i kontynuo 
wania współpracy między kra 
jamj o odmiennych ustrojach 
na naszym kontynencie.

Rozmowa przebiegała w par 
tyjnej, przyjacielskiej atmo­
sferze. (PAP)

Żałoba narodowa 
w Wietnamie

T sekretarz KC PZPR — 
Edward Gierek, przewodniczą 
cy Rady Państwa — Henryk 
Jabłoński i prezes Rady Mi­
nistrów — Edward Babiuch 
przesłali na ręce I sekretarza 
KC KP Wietnamu Le Duana 
przewodniczącego stałego Ko­
mitetu Zgromadzenia Narodo­
wego — Truong Chinha i pre­
miera rządu Wietnamskiej Re 
publiki Socjalistycznej 
Pham Van Donga depeszę, w 
której w imieniu KC PZPR, 
3adv Państwa i Rządu PRL, 
narodu polskiego i własnym 
imieniu przesłali najgłębsze 
wyrazy współczucia i żalu do 
.zgonie prezydenta wietnam­
skiej republiki socjalistycznej 
— Ton Duc Thanga.

„Zachowamy — głosi depe­
sza m. in. — towarzysza Ton 
Duc Thanga w naszych 
wspomnieniąch jako wielkiego 
przyjaciela narodu polskiego, 
który wniósł doniosły wkład 
w dzieło przyjaźni i współpra­
cy między Polską Rzecząpos- 
politą Ludową a Wietnamską 
Republiką Socjalistyczną.

Pozostanie on na zawsze w 
pamięci naszych narodów ja­
ko wielki patriota i bojownik
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A jednak

Herbert von H. Karajan
wystąpi w Poznaniu

Tę niezwykłą* informację 
przekazywano sobie szeotem, 
lecz z wypiekami na twarzach 
w tak zwanych kuluarach 
XX Poznańskiej Wiosny Mu­
zycznej. Mało kto jednak wie 
rzyl w jej prawdziwość. Otóż 
występujący na koncercie 
inauguracyjnym festiwalu dy­
rektor Filharmonii Poznań­
skiej, zarazem stały dyrygent 
w Bonn — Wojciech Rajski po 
wiedział swym najbliższym 
współpracownikom, iż w wyni 
ku licznych rozmów i próśb, 
„król dyrygentów XX wieku’ 
Herbert von Karajan prawdo­
podobnie zdecyduje się wkrót 
ce na pierwszy przyjazd do 
Polski, na jeden lub dwa kon 
certy. Wiadomość tę potwier- 
d-ził pośredniczący w rozmo­
wach solista wspomnianego 
koncertu — zachodnioberliń-

Poznań, wtorek 1 kwietnia 1980

5 Obradowało Prezydium Ogólnopolskiego Komitetu FJN

Wybory do Sejmu i rad narodowych 
potwierdziły jedność narodu

Przebieg kampanii wybor­
czej oraz wyniki wyborów do 
Sejmu PRL i wojewódzkich 
rad narodowych oceniło 31 
marca w Warszawie Prezy­
dium Ogólnopolskiego Komite 
tu Frontu Jedności Narodu. W 
obradach, które prowadził czło 
nek Biura Politycznego KC 
PZPR, przewodniczący Rady 
Państwa i OK FJN Henryk Ją 
błoński wzięli udział członko­
wie Biura Politycznego i Se­
kretariatu KC- Władysław Kra 
czek. Jerzv Łukaszewicz. Jan 
Szydlak. Zdzisław Kurowski; 
członkowie kiercwnictwa stron 
riictw politycznych: prezes NK 
ZSL — Stanisław Gucyz? i 
przewodniczący CK SD — Ta­
deusz W. Młyńczak.

Stwierdzono, że powszechny 
4ział Polek i Polaków w do- 
i^słym akcie wyborów urze- 
zywistnia konstytucyjne zasa 

ludowładztwa. Wyniki gło- 
'wania stanowią potwierdźc­
ie jedności moralno-politycz- 

lej narodu polskiego, świadee 
'wo dojrzałości naszego społe­
czeństwa, jego odpowiedzialno 
,ci za losy kraju, świadczą o 
-Rębokim patriotyzmie. Są wy­
razem ogólnonarodowej akcep 
tacji programu FJN, którego 
podstawę stanowią uchw'ały 
VIII Zjazdu PZPR.

Oddając, 23 marca swe gło­
sy na program i kandydatów 
FJN ludzie pracy wszystkich 
środowisk, mieszkańcy miast i

Święto narodowe Iranu

Gratulacje i Polski
Z okazji przypadającego dzi 

siaj święta narodowego Irań­
skiej Republiki Islamskiej, prze 
wodniczący Rady Państwa Hen 
ryk Jabłoński wystosował de­
peszę gratulacyjną do prezyden 
ta Republiki Abdolbassana Ba 
ni Sadra. (PAP) 

ski wiolonczelista, długoletni 
koncertmistrz w Berliner’ 
Philharmoniker Karawana — 
Wolfgang Boettscher..

W ostatniej chwili otrzyma­
liśmy pełne potwierdzenie 
tych zapowiedz4: maestro Ka­
rajan zgodził się wystąpić 6 
czeihyca (na zakończenie sezo 
nu filharmonicznego) w Pozna 
niu.

Ponieważ operatywny „Or­
bis” zdołał juz zarezerwować 
600 miejsc dla wycieczek me­
lomanów z innych ośrodków 
kraju, pozostałe 400 biletów 
sprzedawać się będzie tylko 
dzisiaj od godz. 12 w kasie 
Filharmonii Poznańskiej, ul. 
Stałingradzka 1 — (przy wej­
ściu do auli U AM), (wig) 

wsi opowiedzieli się za dal­
szym wzrostem siły Polski i 
jej autorytetu w świecie, za so 
juszem ze Związkiem Radziec­
kim i wszystkimi państwami 
wspólnoty socjalistycznej, za 
polityką utrwalania pokoju, za 
odprężeniem militarnym i raz 
brojeniem, za wielostronną 
współpraca narodów.

Obywatelska debata poprzedzają 
ra wybory — stwierdzono na po- 
sirdzeniu OK FJN — potwierdzi­
ła gotowość ludzi wszystkich śro­
dowisk do czynnego udziału w rea 
lizacji ogólnospołecznych zamie­
rzeń. do podnoszenia efektywności 
gospodarowania, do wydajniejszej 
pracy i umacniania poczucia od­
powiedzialności za losy ojczyzny. 
W debacie tej zgłoszono wiele słu 
sznvch wniosków i postulatów, któ 
rych realizacja powinna być 
przedmiotem troski rad narodo­
wych i administracji państwowej.

Prezydium OK FJN wyraziło 
podziękowanie wyborcom — wszy 
stkim Polkom i Polakom — za po­
parcie programu FJN, za obdarze­
nie zaufaniem kandydatów fron­
tu na posłów i radnych. Zobowią­
zuje to wybranych posłów i rad­
nych do konsekwentnej realizacji 
programu FJN w pracach Sejmu 
i rad narodowych. Wyrażono uzna 
nie i podziękowanie ludziom pra­
cy wszystkich środowisk, miesz­
kańcom miast i wsi, którzy w kam 
panii wyborczej dali świadectwo 
zaangażowania i gotowości udzia­
łu w realizacji programu FJN, któ 
rzy podejmowali zobowiązania pro 
dnkcyjne i czyny społeczne.

N?. oosiedzeniu rozpatrzono i 
zaakceptowano też założenia 
kampanii wyborczej do orga­
nów samorządu mieszkańców

Posiedzenie centralnej 
komisji porozumiewawczej

Wczoraj odbyło się posiedzę 
nie Centralnej Komisji Porożu 
miewawczej Partii i Stron­
nictw Politycznych, w któ­
rym udział wzięli: z ramienia 
KC PZPR — Edward Gierek, 
E. Babiuch, H. Jabłoński, A. 
Werblan, Z. Zandarowski; z 
ramienia NK ZSL — S. Gu- 
cwa, B. Owsianik, J. Ozga — 
Michalski, Z. Tomal; ż ramie 
nia CK SD — T. W. Młyńczak, 
T. Kałasa, P. Stefański, E. 
Zgłobicki.

Centralna Komisja Porozu­
miewawcza Partii i Stronnictw 
Politycznych wysoko oceniła 
powszechny udział w wyborach
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Sesja „Interkosmosu”

W Brnie (CSRS) zakończyła się 
konferencja poświęcona metodom 
opracowywania interpretacji re­
zultatów badań, prowadzonych w 
ramach programu „Interkosmos”. 
W pracach konferencji wzięło u- 
dział 50 pracowników naukowych 
z Bułgarii, CSRS, NRD, Polski. 
Węgier i ZSRR. Podczas konfe­
rencji omówiono problemy zwią 
zane z automatyzacją metod 
opracowywania danych dotyczą­
cych kosmicznych badań Ziemi, 
otrzymywanych z satelitów oraz 
wykorzystania tych danych w gos 
podarce narodowej.

Stanowisko Kuwejtu
Stanowisko Kuwejtu wobec spra 

wy zapewnienia bezpieczeństwa 
w rejonie Zatoki Perskiej jest 
wyraźne i niezmienne — oświad­
czył w wywiadzie dla prasy ałgier 

miast — ważnego ogniwa w sys 
ternie socjalistycznej demokra­
cji. Wybory do komitetów sa­
morządu mieszkańców miast od 
bywać się będą w maju i czer­
wcu bieżącego roku.

Kampania wyborcza i wybo- 
rv do tych organów sprzyjać 
powinny dalszej aktywności 
całej ludności miejskiej, przy­
czyniać się do integracji i uma 
•-niania więzi spoleczrjvch w 
miejscu zamieszkania. Łącząc 
o”oblematvkę lokalną i pra- 
gram społeczno-gospodarczego 
rozwoju kraju, kampania wy­
borcza służyć powinna pogłę­
bieniu gospodarności i poczu­
cia odpowiedzialności obywa­
telskiej, umacnianiu jedności 
moralnc-polityczrej narodu i 
dorkoną^niu demokracji socja 
Ust rożnej.

Wybory Jo komitetów samo 
izadu mieszkańców sprzyjać 
powinny także podnoszeniu 
skuteczności działania wszyst­
kich jego ogniw, umacnianiu 
współdziałania między nimi a 
organizacjami społecznymi i in 
stytucjami działającymi na te­
renie osiedli, tak. aby samo­
rząd coraz pełniej integrował 
wszystkich mieszkańców w 
rozwiązywaniu wspólnych 
spraw, decyduiących o warun­
kach życia i wypoczynku.

PAP

i poparcie ze strony sipołeczeń 
stwa dla kandydatów FJN, wy 
raziła podziękowanie dla setek 
tysięcy aktywistów Frontu Jed 
ności Narodu ofiarnie pracują 
cych w okresie przygotowań o- 
rąz w dniu wyborów.

Centralna Komisja Porozu­
miewawcza uznała za sprawę 
ogólnonarodowej doniosłości 
realizację przez partię, stron­
nictwa polityczne i komitety 
FJN oraz organa władzy i 
ogniwa administracji państwo 
wej wniosków i propozycji 
zgłoszonych w toku dyśkusgi 
przedwyborczych. (PAP)

skiej premier Kuwejtu, Saad Abd 
Allah. Odrzucamy — powiedział 
— jakąkolwiek obcą ingerencję 
w wewnętrzne sprawy tego rejo­
nu i uważamy, że odpowiedzial­
ność za bezpieczeństwo Zatoki 
Perskiej ponoszą kraje, położone 
w tym rejonie.

Ludność Liechtensteinu
Według informacji szwajcar­

skiej agencji prasowej, liczba lud 
ności księstwa Liechtensteinu wy 
nosi około 26 tysięcy. Prawie 35 
procent tej liczby stanowią obco 
krajowcy, mieszkający na stałe w 
tym kraju.

Walki w Czadzie
Porozumienie o przerwaniu og­

nia, które miało wejść w życie 
w stolicy Czadu w niedzielę, nie 
jest respektowane. Napływają 
doniesienia o nowych starciach

Cena 1 zł
Wyd. A

Fabryka Silników Okrętowych poznańskich Zakładów Przemy­
słu Metalowego H. Cegielski wyprodukowaniem 11 silników wy­
konała plan kwartalny.- Na zdjęciu: montaż korbowodu do $ilni-c 

ka przeznaczonego dla francuskiego odbiorcy.
CAF — fot. Staszyszyn

Inauguracyjne sesje WRN
POZNAŃ

Pierwsza sesja Wojewódz­
kiej Rady Narodowej w nowej 
kadcńcji odbyła się wczoraj w 
Poznaniu. Oprócz niedawno 
wybranych radnych WRN. w 
sesji uczestniczyli też posłowie 
na Sejm z Poznańskiego, przed 
stawiciele zakładów pracy, or­
ganizacji młodzieżowych i spo 
łecznych.

Obrady otworzył radny-se- 
nior — Edward Sieradzki. Rad 
ni złożyli ślubowanie, po czym 
dokonano wyboru Prezydium 
Wojewódzkiej Rady Narodo­
wej.

Przewodniczącym WRN zo­
stał ponownie Jerzy Zasada — 
I sekretarz KW PZPR w Poz­
naniu. a iego zastępcami wy­
brano: Bogdana Waligórskie­
go — sekretarza KW PZPR, 
Walentego Kołodziejczyka — 
Prezesa WK ZSL i Edwarda 
Sieradzkiego — członka Pre­
zydium WK SD Następnie wy 
brano stałe komisje WRN oraz 
ich przewodniczących, którzy 
także weszli w skład Prezy­
dium,

Przewodniczącym Komisji 
Rc zwój u Gospodarczego i Za- 
g ospod arowania P rze-strzenn e- 
go został Stanisław Mytko, Ko 
misji Przestrzegania Prawa i 
Porządku Publicznego — Sta­
nisław Konieczny Komisji Gos 
podarki Komunalnej. Komuni­
kacji i Łączności — Zygmunt 
Jesionowski. Komisji Produk­
cji Rolnej — Hilary Korzvniew

LESZNO
Wczoraj w sali Wojewódz­

kiego Domu Kultury w Lesz­
nie odbyła się sesja Wojewódz 
klej Rady Narodowej w Lesz­
nie, inaugurująca kadencję na 
lata 1980—1984. Obrady otwo­
rzył radny — senior Józef Ba- 
reła.

Rada wybrała następnie prze 
wodniczącego WRN. Został nim 
I sekretarz KW PZPR w Lesz­

Zaczęło się w Poznaniu

Dziewięćdziesiąt lat istnieje 
spółdzielczość mieszkaniowa

Wczoraj w Poznaniu odbyły 
się centralne obchody 90-lecia 
polskiej spółdzielczości miesz­
kaniowej: akademia w Tea­
trze Polskim, sesja naukowa i 
otwarcie wystawy.

W akademii, którą otworzył 
prezes Zarządu Wojewódzkie­
go Spółdzielni Mieszkaniowej 
w Poznaniu — Tadeusz Sku- 
biszyński wzięli udział przed­
stawiciele spółdzielczości mie­
szkaniowej z całego kraju.

zbrojnych między armiami dowo 
dzonymi przez rywalizujących ze 
sobą polityków — prezydenta re­
publiki, Goukuni Ouddei i mini­
stra obrony, Hissena Habre.

Podpalenia w Walii
W związku z falą podpaleń, ja­

kich dokonano ostatnio w Walii 
policja aresztowała w nocy, z nie 
dzieli na poniedziałek 25 osób. 
Wśród zatrzymanych znalazło się 
czterech kandydatów na posłów z 
ramienia partii nacjonalistów wa 
lijskich. W skoordynowanej akcji, 
uczestniczyły znaczne siły policyj 
ne. Zatrzymano także ludzi ze 
sfer kulturalnych, studentów oraz 
działaczy społecznych.

Pakt antyzamachowy

Widmo zamachu stanu nie od­
dala się nigdy od Boliwii i dla­
tego jedyną szansą dla mojego 

ski, Komisji Wychowania. Oś­
wiaty i Kultury — Kazimiera 
Schefflerowa, Komisji Zdro­
wia. Spraw Socjalnych i Och­
rony Środowiska — Maria Dzie 
wolska oraz Komisji Zaopa­
trzenia Ludności i Usług — Jan 
S- ch

Podjęto ponadto uchwałę o 
regulaminie pracy WRN oraz 
przyjęto plan jej działalności 
na rok -bieżący.

Następnie głos zabrał woje­
woda poznański — Stanisław 
Cozaś, który omówił najważ­
niejsze zalania rozwoju spo­
łeczno-gospodarczego woje­
wództwa w najbliższych la­
tach Mówca podkreślił wielość 
przedsięwzięć, podejmowanych 
z myślą o pomnożeniu doko­
nań Poznańskiego, o poprawie 
warunków, życia mieszkańców. 
Na potrzebę takich działań 
wskazyWano też w dyskusji, 

(bon)
POSIEDZENIE KOMISJI 
POROZUMIEWAWCZEJ

Przed Sesją inauguracyjną WRN 
odbyło się posiedzenie Komisji 
Porozumiewawczej Partii i Stron­
nictw Politycznych. W posiedze­
niu uczestniczyli: ze strony PZPR 
— I sekretarz KW — Jerzy Zasa­
da i sekretarz KW — Józef Sci- 
bisz, ze strony ZSL — prezes WK 
— Walenty Kołodziejczyk i sekre­
tarz WK — Czesław Hudowicz oraz 
ze strony SD — przewodniczący 
WK — Zbigniew Kmieciak i se­
kretarz WK — Alojzy Bryl. Oma­
wiano sprawy związane z przygo­
towaniem pierwszej sesji WRN w 
nowej kadencji. (na)

nie — Stanisław Kulesza. Wy­
brano też wiceprzewodniczą­
cych: prezesa WK ZSL — Sta­
nisława Koronowskiego, sekre 
tarza WK SD — Kazimierza 
Wojciechowskiego oraz sekreta 
rza KW PZPR — Jana Janasa.

Powołano siedem stałych ko 
misji WRN i ich przewodniczą 
cych. (tt)

Obecni byli także zastępca kie­
rownika Wydziału Przemysłu 
Ciężkiego. Transportu i Bu­
downictwa KC PZPR — Wi­
told Dąbrowski, sekretarz 
KW PZPR — Bogdan Wali­
górski, prezes Zarządu Cen­
tralnego Związku Spółdzielni 
Budownictwa Mieszkaniowego 
— Stanisław Kukuryka, woje­
woda poznański — Stanisław 
Cozaś i prezydent Poznania —

Dokończenie na str. 2

kraju byłaby normalizacja msty 
tucjonalna, twierdzi przebywa­
jący w Limie były prezydent Bo 
liwii i aktualny przewodniczący 
Kongresu Walter Guevara Arce. 
Jest on autorem koncepcji zawar 
cia między wojskowymi i społe­
czeństwem specjalnego układu, 
który byłby gwarancją wyklucza 
jącą^ możliwość zamachu stanu.

Ucieczka więźniów

W nocy z niedzieli na poniedzia 
łek z tureckiego więzienia w Van 
(1.200 km na wschód od Ankary) 
58 więźniów zbiegło wykopanym 
pod gmachem więziennym tune­
lem długości 25 metrów. Jak po 
dało radio tureckie 11 więżniów- 
uciekinierów ujęto. Aresztowano 
czterech strażników więziennych 
za niedbalstwo.
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P entrum Zdrowia Dziec- 
u ka — pomnik nie wy 
kuty w martwym, marmu­
rze czy brązie, lecz tętnią 
ey życiem — nie jest cizie 
lem dokonanym. Nie tyl­
ko w sensie budowlanym, 
architektonicznym czy or­
ganizacyjnym; choć to 
prawda, że ciągle tam jesz 
cze trwają prace nad na­
daniem tej lecznicy ksział 
tu, który najlepiej służyć 
będzie ratowaniu dzieci 
przed chorobą, bólem, 
śmiercią.

Centrum Zdrowia Dziec­
ka jest ideą, która wciąż 
;ieszcze wyzwala dążenia 
do upamiętnienia tych mi 
lionów dziecięcych śmierci 
z lat wojny i okupacji. Do 
zachowania pamięci o tych, 
którzy ginęli pozbawieni 
jeszcze świadomości istnie­
nia, malcach stawiają­
cych pierwsze kroki, chłop 
cach i dziewczętach sposo- 
biących się do nauki...

I dlatego właśnie suges­
tia uczczenia pamięci dzie 
ci Zamojszczyzny wybudo­
waniem lecznicy — jilti 
Centrum Zdrowia Dziec­
ka przyjęta została z 
takim wzruszeniem i po­
ruszeniem. Zaś podjęte 
przez Radę Ochrony Pom­
ników Walki i Męczeństwa 
oraz Społecznego Komitetu 
Budowy CZD uchwały o 
wzniesieniu kolejnego szpi 
lala z emblematem niebies 
kiego serca właśnie u pro­
gu miesiąca pamięci naro 
dowej — nabiera znacze­
nia szczególnego.

Filia centrum, podobnie 
jak i cały ośrodek w Mię­
dzylesiu pod Warszawą, 
zbudowana zostanie ze śród 
ków społecznych. Ze zło­
tówek i darów nadsyłanych 
z różnych zakątków kraju 
i świata przez ludzi, któ­
rzy chcą przeciwstawić się 
okrucieństwom wojny po­
magając dzieciom. Znów — 
jak i do tej pory — popły­
ną dary i te wzruszające 
swą nie wymyślnością, pro­
stotą i takie, które czynić 
będą z budowanej lecznicy 
ośrodek o światowym po­
ziomie medycyny.

I tak stanie kolejny seg 
ment tego pomnika z ser­
cem w herbie.

Po pierwszym kwartale

Dobre wyniki pracy 
załóg Poznańskiego

Kiedy w styczniu przedstawi 
ciele załóg zatwierdzali na se­
sjach Konferencji Samorządu 
Robotniczego zadania gospodar 
cze na rok bieżący, zdawali so­
bie sprawę, że będą one realizo 
wane w trudnych warunkach. 
Plany produkcyjne zakładów 
przemysłowych są więc dostoso 
wane do ich możliwości, choć 
nie zawsze do potrzeb odbior­
ców. Stosunkowo niewielki w 
porównaniu do roku ubiegłego 
wzrost produkcji decyduje o 
realności tych planów. Jak 
więc zostały one wykonane w 
pierwszym kwartale? Odpowie 
dzi na to pytanie szukaliśmy w 
kilku wybranych zakładach wo 
jewództwa poznańskiego.

Załoga Fabryki Samochodów 
Rolniczych „Polmo” w Poznaniu 
wykonała w pierwszym kwar­
tale produkcję wartości 620 
min zł, czyli o 5 min zł więcej, 
niż zakładał plan. Wyproduko­
wano m. in. 1 500 samochodów 
,.Tarpan”. Dostawy rynkowe 
zrealizowano w 107,3 procen­

ta, przy czym przekroczono plan 
produkcji części zamiennych. 
Zadania eksportowe wykonano 
w 130,3 procenta, sprzedając 116 
,.Tarpanów” do Grecji oraz u- 
rządzenia obsługowo-diagno­
styczne do krajów socjalistycz 
nych, łącznej wartości 4,4 min

zł dewizowych.
Fabryka Obrabiarek Specjał 

nych „Ponar-Poznań” — Za­
kład nr 1 „Wiepofama”. Reali­
zując rytmicznie zadania wszy 
stkich trzech miesięcy, z ma­
łym przekroczeniem wykonano 
tu plan kwartalny. Wartość 
sprzedaży wyniosła 163 min zł, 
co stanowi o 13,4 procenta wię 
cej, niż w tym samym okresie 
roku ubiegłego (kiedy to rów­
nież plan został wykonany). 
Większość obrabiarek wyprodu 
kowanych w pierwszym kwar­
tale to urządzenia przeznaczo­
ne dla kompleksu żywnościowe 
go.

265 100 par obuwia wyprodu 
kowały w pierwszym kwartale 
Poznańskie Zakłady Obuwia 
„Domena”. Jest to o 1 400 par 
więcej, niż zakładał plan, pod­
wyższony w ciągu kwartału, co 
było możliwe dzięki rytmicz­
nym dostawom materiałowym 
oraz zwiększonej wydajności 
pracy. Całość produkcji, war­
tości 96,5 min zł, przeznaczono 
na zaopatrzenie sklepów w kra 
ju. Handel otrzymał nowe wzo 
ry obuwia całorocznego na ni­
skich obcasach oraz letnie bu- 
ciki tekstylne, damskie i dziew 
częce.

W 105 procentach wykonały 
zadania Zakłady Przemysłu O-

d wieżowego „Połanex” w Gnieź 
nie. Załoga fabryki uszyła 1,5 
min koszul męskich (o 25 pro­
cent więcej, niż w pierwszym 
kwartale roku ubiegłego, kie­
dy zadania zostały również wy 
konane), wartości 294 min zł. 
Nadwyżka produkcyjna — 
300 000 koszul została przezna­
czona na zaopatrzenie rynku 
wewnętrznego; w sumie han­
del otrzymał 750 000 koszul. 
Zrealizowano również plan eks 
portu, wysyłając do ZSRR, 
RFN i Anglii koszule za 5,3 min 
zł dewizowych. Tak duży przy 
rost produkcji jest możliwy m. 
in. dzięki temu, że w ubiegłym 
roku zainstalowano wiele im­
portowanych maszyn automa­
tycznych oraz zmieniono orga­
nizację pracy.

Wybrane przypadkowo zakła 
dy nie dają obrazu sytuacji w 
przemyśle poznańskim po 
pierwszym kwartale. Nie wszy 
stikie zakłady pracowały tak 
rytmicznie, jak wyżej wymie­
nione, nie wszystkie też zreali­
zowały zadania. Należy do nich 
m. in. Fabryka Kosmetyków 
Pollena-Lechia w Poznaniu, któ 
ra plan wykonała w 97 procen­
tach, z tym, że dostawy wyro- 
bów na rynek wewnętrzny zo­
stały zrealizowane w pełni.

(gra)

Żahih narodowa 
w Wietnamie

Dokończenie ze nr 1 
o wyzwolenie narodowe i spra 
wiedliwość społeczną”.

☆
Poniedziałkowe dzienniki 

wietnamskie opublikowały na 
pierwszych stronach zawiado­
mienie o śmierci prezydenta 
WRS Ton Duc Thanga podpisa 
ne przez KC KPW, stały Korni 
tet Zgromadzenia Narodowego, 
Radę Ministrów i Prezydium 
Frontu Patriotycznego.

Pogrzebem z honorami pań­
stwowymi zajmie się 26 osobo 
wy komitet w którego skład 
weszli czołowi przywódcy par- 
tyj no-państwowi z sekretarzem 
generalnym KC KPW Le Dua- 
nem. W okresie 1—5 kwietnia 
w całym kraju obowiązuje ża­
łoba narodowa. (PAP)

Dziewięćdziesiąt lat istnieje 
spółdzielczość mieszkaniowa

Dokończenie ze str. 1 
Władysław Śleboda.

Po przypomnieniu dziejów 
poznańskich spółdzielni miesz­
kaniowych, z których pierw­
sza powstała w 1890 roku, T. 
Skubiszyński odczytał list pre­
zesa Rady Ministrów Edwar­
da Babiucha, przesłany pre­
zesowi 7” rządu CZSBM — 
Stanisławowi Kukuryce. W li­
ście czytamy m. in. „Wyra­
żam działaczom poznańskich 
spółdzielni i wszystkim działa­
czom spółdzielczości mieszka­
niowej w7 kraju uznanie i po­
dziękowanie za ofiarną dzia­
łalność na rzecz rozwoju ru­
chu spółdzielczego, samorządu 
mieszkańców i kształtowania 
socjalistycznych stosunków 
społecznych w osiedlach mie-

amatorskich zespołów artysty­
cznych poznańskich stpółdziel- 
ni mieszkaniowych.

Przed akademią 110 pra­
cowników i działaczy spół­
dzielni mieszkaniowych w Po- 
znańskiem otrzymało odznaki: 
Za Zasługi w Rozwoju Woje­
wództwa Poznańskiego, Złote 
Honorowe CZSBM, Zasłużone­
go Działacza Ruchu Spółdziel­
czego oraz resortowe budow­
nictwa i związkowe.

Przed południem w gmachu 
Wojewódzkiej Spółdzielni Mie 
szkaniowej w Poznaniu odbyła 
się sesja naukowa zorganizo­
wana przez Uniwersytet im. 
Adama Mickiewicza i CZSBM. 
Wzięli w niej udział naukow­
cy z UAM i poznańskiego Od­
działu PAN orąz przedstawi-

SESJA O JANIE DZIAŁYŃSKIM
W stulecie śmierci Jana Działyńskiego — patrioty, polityka i me­

cenasa sztuki, ściśle związanego z Kórnikiem (Poznańskie), rozpo-

?zkaniowych”.
Następnie zbiorowe Złote 

Honorowe Odznaki CZSMB 
przyznano — Wojewódzkiej 
Spółdzielni Mieszkaniowej w 
Poznaniu, Spółdzielni Mieszka­
niowej „Osiedle Młodych” i

ciele spółdzielni mieszkanio­
wych z kraju. Na sesji wygło­
szono m. in. referaty pt. 
„Kształtowanie się spółdziel­
czości polskiej pod zabo­
rem pruskim” oraz „Dorobek 
polskiej spółdzielczości miesz-

Ptdcm pogrzebu arcybiskupa 0. A Romera

Masakra w stolicy Salwadoru
W stolicy Salwadoru doszło 

w niedzielę do masakry u- 
czestników pogrzebu zamordo­
wanego przed tygodniem ar­
cybiskupa Oscara Arnulfo Ro- 
mero. Z pierwszych niepeł­
nych danych wynika, że co 
najmniej 50 osób zostało zabi­
tych, a ponad 350 rannych. 
Tragedia nastąpiła w wyniku 
ataków gwardii narodowej i 
akcji strzelców wyborowych 
z ugrupowań prawicowych 
przeciwko konduktowi pogrze 
bowemu, w którym — jak się 
wstępnie ocenia — wzięło u- 
dział około pół miliona osób. 
Salwadorska junta rządowa 
zapowiada dalszy wzrost re­
presji przeciwko organizacjom 
wchodzącym w skład Rewo­
lucyjnego Komitetu Koordy­
nacyjnego (CRM), a rzecznik 
ministerstwa obrony podał do

wiadomości, że junta wojsko­
wa może posunąć się do ogło­
szenia stanu wyjątkowego w 
kraju.

Pierwsze strzały rozległy się 
w chwili kiedy do zgromadzo­
nego tłumu przed katedrą za­
czął przemawiać, reprezentu­
jący papieża, kardynał meksy 
kański Eresto Corripio Ahu- 
mada. Wielu świadków podkre 
ślało, że strzały te zaczęły pa­
dać od strony pałacu narodo­
wego, siedziby wielu mini­
sterstw i różnych urzędów.

Równocześnie doszło do po­
żarów w różnych częściach 
miasta. Duchowni uczestniczą­
cy w obrządkach, a także ok«&- 
ło 3 000 osób schronili się w 
katedrze. Pozostałe tłumy, 
chroniąc się przed kulami roz­
pierzchły się po sąsiednich 
ulicach. (PAP)

Nagroda Leninowska - 
dla L. Breżniewa

Sekretarzowi generalnemu 
KC KPZR, przewodniczącemu 
Prezydium Rady Najwyższej 
ZSRR, Leonidowi Breżniewo­
wi, wręczono 31 marca Nagro­
dę Leninowską, którą otrzymał 
za książki „Mała Ziemia”, „Od­
rodzenie” i „Ugór”.

Przemawiając na uroczystoś 
ci, która z tej okazji odbyła się 
na Kremlu, przewodniczący Ko 
mit et u Nagród Leninowskich i 
Państwowych w dziedzinie lite ' 
ratury. sztuki i architektury 
przy Radzie Ministrów ZSRR 
Georgij Marków, podkreślił, że 
książki Leonida Breżniewa o- 
degrały ogromną rolę w mobili 
zowaniu sił partii i narodu do 
realizacji uchwał XXV Zjazdu 
KPZR oraz wskazań posiedzeń 
plenarnych KC w sprawie wy 
chowania obywateli ZSRR w 
duchu komunistycznym. Przy­
znając Leonidowi Breżniewowi 
Nagrodę Leninowską, komitet 
spełnił życzenia wielu załóg pra 
cowniczych, wielu tysięcy lu­
dzi pracy — powiedział G. Mar 
ko w.

Zabierając głos podczas uro 
czystości Leonid Breżniew po­
dziękował komitetowi za zasz­
czytne wyróżnienie. (PAP)

Warta - pierwszą 
rzeką rezerwatem

Czystością wody Warta zna­
cznie ustępuje obecnie rzekom 
nie. tylko górskim, ale wkrót­
ce — jak zapewniają fachow­
cy z Okręgowej Dyrekcji Gos­
podarki Wodnej w Poznaniu 
— będzie inaczej. Woda War­
ty ma być jak kryształ z prze 
bogatą fauną i florą. Z dzi­
siejszą datą ukazuje się na 
ten temat zarządzenie Minis­
terstwa Administracji, Gos­
podarki Terenowej i Ochrony 
Środowiska.

Zdecydowało ono^- że War­
ta będzie pierwszą w Polsce 
rzeką-rezerwatem. Nie tylko 
więc od dzisiaj zakazany zo- 
staje połów ryb, ale będzie się 
je wpuszczało do rzeki. Do za­
rybienia wybierze się zwła­
szcza te gatunki, które — że­
rując — oczyszczają wodę.

Przewiduje się, że w roku 
przyszłym pojawią się w War­
cie nawet pstrągi, żyjące tyl­
ko w bardzo czystej wodzie.

(bop)

częła się tam wczoraj dwudniowa sesja popularnonaukowa. Zorga­
nizowało ją Kórnickie Towarzystwo Kulturalne wspólnie z Biblio­
teką Kórnicką PAN. Przygotowano 8 referatów przedstawiających 
życie i dokonania Jana Działyńskiego. Otwarto też okolicznościową 
wystawę w holu Zamku Kórnickiego, Podobnie jak sesja, wzbudziła 
ona wśród mieszkańców’ miasta i gminy duże zainteresowanie, (bop)

W UZNANIU ZASŁUG „PRYZMATU”
W obecności przedstawicieli wojewódzkich i miejskich władz admi­

nistracyjnych oraz związkowych, w sali poznańskiego klubu „Mo­
zaika" otwarto wczoraj wystawę 140 fotogramów związaną z 15-leciem 
istnienia Amatorskiego KJuhu Fotograficznego Spółdzielczości Pracy 
„Pryzmat”. W uznaniu zasług na polu upowszechniania kultury klub 
otrzymał specjalne dyplomy Zarządu Głównego Związku Zawodowe-

Poznańskiej Spółdzielni Mie­
szkaniowej oraz Wrzesińskiej 
Spółdzielni Mieszkaniowej we 
Wrześni.
Referat okolicznościowy przed 

stawiający dzieje wielkopol­
skiej spółdzielczości mieszka­
niowej wygłosił dyrektor Po­
znańskiej Spółdzielni Mieszka­
niowej — Antoni Radajewski.

Akademię uświetniły pokazy

kaniowej”. Obecnym na sesji 
wręczono medale pamiątkowe 
wybite z okazji 90-lecia po­
znańskiej spółdzielczości mie­
szkaniowej.

Również w siedzibie WSM 
została wczoraj otwarta wy­
stawa obrazująca dzieje i o- 
siągnięcia spółdzielczości mie­
szkaniowej w Poznańskiem.

(an)

Bilans ofiar 
zatonięcia norweskiej 
platformy wiertniczej

W poniedziałek w całej Norwe­
gii opuszczono do połowj’ masz­
tów flagi na znak żałoby po ofia 
rach największej katastrofy w 
dziejach morskich wierceń nafto 
wych. Premier Odvar Nardli o* 
głosił żałobę narodowa. W Sta- 
vanger gdzie znajdował się ośro­
dek dyspozycyjny opublikowano 
ostateczny bilans tragedii: 8f» ura 
towanych, 123 zmarłych i z.aginio 
nych. W tej drugiej grupie znaj 
duje się 94 Norwegów, 24 Brytyj 
czyków, 2 Finów. 1 Szwed, 1 obv 
watel RFN i 1 islandczyk.

Z wypadkiem wiąże sie wiele 
niejasności. Nie wydaje się praw 
dopodobnę aby przyczyna tragedii 
była 6 metrowa fala i silny wiatr 
— stwierdził prezes norweskiej fi­
lii „Phillinsa”. Platforma zosta­
ła zaprojektowana pod katem 
sztormu stulecia i powinna mocno 
stawić czoła falom 30-metro- 
wym. (PAP)

telefonydonoszą
• U zbiegu ulic Mostowej i Ka­

zimierza Wielkiego w Poznaniu 
motocyklista stracił na zakręcie 
drogi panowanie nad pojazdem i 
uderzył w drżewo. Finał — ciężko 
ranny motocyklista i straty przy 
po jeździe w wysokości 10 000 zł.
• Na ul. 1 Maja w Lesznie od­

niósł ciężkie obrażenia 10-letni 
chłopiec Wpadł on pod samochód 
marki „Wołga”, gdy wybiegł na 
jezdnię zza stojącego autobusu.
• W Orchowie w woj. koniń­

skim motocyklista potrącił prze­
chodzącą przez jezdnię 60-letnią 
kobietę. Obydwoje odnieśli obrażę 
nia 1 zostali przewiezieni do szpi­
tala.
• Na skrzyżowaniu ulic Gło­

gowskiej i Śniadeckich w Pozna­
niu doznał obrażeń nietrzeźwy 
mężczyzna. Został on potrącony 
przez samochód osobowy,

® Na ul. Promienistej w Po­
znaniu uderzył w drzewo „Fiat” 
126p, którego właściciel jechał z 
nadmierną szybkością. Tym razem 
skończyło się na lekkich obraże­
niach kierowcy, uszkodzenia przy 
samochodzie są poważniejsze, gdyż 
dochodzą do 40 000 zł. fb)

go Pracowników Spółdzielczości Pracy oraz Wydziału Kultury i Sztu-
ki poznańskiego Urzędu Wojewódzkiego. Wiceprezydent Poznania, 
Andrzej Wituski wręczył odznaki Zasłużonego Działacza Kultury: Łu­
cji Bartoszewskiej. Janinie Grzegorskiej. Romanowi Hanieckiemu i 
Włodzimierzowi Kasprzakowi. Kilka osób otrzymało honorowe odzna­
ki regionalne i resortowe, (c)

Plebiscyt „Kuriera Polskiego’ Rabunek broni z koszar w Padwie

Pokojowe wykorzystanie 
przestrzeni kosmicznej

Srebrny Gwóźdź 
dla W. Fibaka

Kolejny napad „czerwonych brygad"

W Genewie kontynuuje obra 
dy podkomitet prawny ONZ do 
spraw pokojowego wykorzysta 
nia przestrzeni kosmicznej. Ge 
newskie kola międzynarodowe 
śledzą z dużą uwagą przebieg 
obrad, jako istotne wydarzenie 
w kształtowaniu przyszłych za 
sad i norm współprac}7 państw 
w Kosmosie.

Podkomitet zakończył dysku 
sje ńad problematyką zasad te 
łeobserwacji Ziemi z Kosmosu 
i przystąpił obecnie do kolejne

go punktu swych obrad, jakimi 
jest określenie definicji wigięd 
nie delimitacji przestrzeni kos 
micznej.

W sprawie tej przedstawi­
ciel Polski, doc. dr Andrzej Gor 
biel zgłosił propozycję dopro­
wadzenia do skutku specjalne 
go układu międzynarodowego 
postanowią jącego, że suweren­
ność państwowa w atmosferze, 
sięga do wysokości stu kilome 
trów ponad powierzchnię Zie­
mi. (PAP)

Rozstrzygnięty został trady­
cyjny plebiscyt czytelników 
„Kuriera Polskiego” na naj­
popularniejsze i najbardziej 
łubiane osoby i zespoły. Lau­
reatom przyznawany jest 
Złoty oraz dwa Srebrne Gwoź­
dzie Sezonu. W tym roku pier 
wsze miejsce zajął popularny 
kompozytor i piosenkarz Ja­
nusz Laskowski, a na drugiej 
pozycji uplasowali się: najlep­
szy polski tenisista, zawodnik 
poznańskiej Olimpii — Woj­
ciech Fibak oraz wybitny ak-
tor teatru
Fronczewski, (wił)

filmu — Piotr

W niedzielę grupa siedmiu 
zamaskowanycn terrorystów z 
„czerwonych brygad” napadła 
na koszary wojskowe w Pad­
wie, raniąc jednego z żołnierzy 
oraz rabując broń i amunicję. 
Kolejna akcja „czerwonych bry 
gad” została przeprowadzona 
zaledwie kilka dni po strzelani 
nie w Genui, podczas której po 
licjanci ze specjalnych oddzia­
łów antyterrorystycznych żabi 
li czterech członków tej organi 
zacji. Ze wstępnego śledztwa w 
Genui wynika, że zlikwidowa­
no prawdopodobnie kwaterę 
główną „czerwonych brygad” 
w tym mieście. Na ścianach ko

szar w Padwie znaleziono na­
pisy „Ku czci zamordowanych 
przyjaciół w Genui” oraz emble 
maty „czerwonych brygad”. Or 
^anizacja ta zapowiedziała już 
wcześniej, że w odwet za akcję 
policji w Genui za każdego po 
ległego terrorystę zabitych zo­
stanie 10 karabinierów.

Liczne kontrowersje budzi 
fakt, że niedzielny napad „czer 
wonych brygad” nastąpił na o 
biekt wojskowy, a więc strzeżo 
ny przez wartowników. Praw­
dopodobnie terroryści podali 
się za znajomych jednego z żoł 
nierzy i dlatego zostali wpusz­
czeni do środka. (PAP)

Poznańskie Biuro Meteorologii 
i Gospodarki Wodnej przewiduje
na dzisiaj w Wi,ełkoipołsce: za­
chmurzenie c^uże z większymi 
przejaśnieniami i opadami
czu.

Temperatura minimalna 
do 4 stopni maksymalna 
do 12 stopni; wiatry słabe i 
kowane.

Wczoraj o godzinie TB

desz-

od 2 
od 10 
umiar

zano-
towano następujące temperatury: 
w Kaliszu, Koninie, Lesznie i Po­
znaniu no S stonri. w Pile 4 sten 
nie ; ciśnienie 1003 hPa czyli 7S3 
rum.

Dzisiejszy serwis Informacyjny 
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$4 zawsze — w kwietniu

Pamięć w obronie 
praw do życia

Szczególne miejsce w pa­
mięci narodowej zajmu­
ją hitlerowskie obozy 

koncentracyjne. Oznaczają mar 
tyrologię ludzi z wielu krajów 
Europy, głównie z Polski. Za 
drutami kolczastymi dziesiątki 
tysięcy więźniów zginęły pod­
czas masowych egzekucji, od 
tortur, w piecach krematoryj- 
nych. z głodu, na tyfus, od 
przymusowej pracy wykony­
wanej ponad ludzkie siły.

Z oswobodzeniem — 35 la.t 
ternu — obozów zagłady wią- 
żą się różne daty. Dla więź­
niów największej hitlerowskiej 
„fabryki śmierci” — Ausch- 
witz-Birkenau (Oświęcim-Brze 
zinka) pamiętnym dniem jest 
27 stycznia 1945 roku. Nato-- 
miast większość ludzi więzio­
na w hitlerowskich obozach 
koncentracyjnych zorganizowa 
nych na terenach byłej III Rze­
szy Niemieckiej uwolniona zo­
stała dopiero w kwietniu lub 
na początku maja 1945 roku.

*
Za kilkanaście dni — 15 

kwietnia minie 35 rocznica 
oswobodzenia przez armię an­
gielską hitlerowskiego obozu 
koncentracyjnego Bergen-Bel- 
sen. Był wtedy prawdziwie 
wiosenny dzień. Rozsłonecznio 
ny Za drutami kolczastymi zie 
leniały drzewa. W obozie mię­
dzy barakami była tylko wy­
deptana drewniakami ziemia. 
Goła i twarda.

Ranek tamtego pamiętnego 
dnia nie różnił się niczym od 

■wielu poprzednich. Przed ape­
lem więźniowie wynieśli z ba­
raków zmarłych w nocy współ 
towarzyszy. Były ich setki. Tak do śmierci, 
jak codziennie od pócżątku ist
mienia obozu. Później przy 
krzyku esesmanów i biciu 
przez nich więźniarek i więź­
niów odbył się apel. Potem 
nadszedł czas na „śniadanie”. 
Składało się z kawałka suche­
go chleba i kubka cuchnącego 
płynu. I znów czekanie: na 
śmierć lub jeszcze jeden urato 
wa.ny dzień. Każdy przeżyty 
dzień zbliżał do wolności. A 
nadeszła ona nagle.'

W kwietniu 1945 roku prze­
bywało w Bergen-Belsen ty­
siące więźniarek i więźniów 
różnej narodowości. Wśród 
nich najwięcej było Polek i Po 
laków. Już od początku 1945 ro 
ku komasowano w tym obozie 
ludzi przywożonych z innych 
hitlerowskich obozów, które 
znalazły się w zasięgu wyzwo­
leńczych działań Armii Radziee 
kiej. Do Bergen-Belsen ewaku 
cwano pod koniec stycznia 1945 
roku między innymi najwięk­

szy obóz śmierci Auschwitz- 
Birkenau. Wolności w Bergen- 
Belsen nie doczekało wielu lu 
dzi. których śmierć zabrała na 
kilka tygodni lub na chwilę 
przed oswobodzeniem.

Kilka dni później — 22 kwiet 
nia 1945 roku jednostki Armii 
Radzieckiej i 1 Armii Wojska 
Polskiego uwolniły więźniów 
w Sachsenhausen-Oranienburg, 
a 29 kwietnia wojska amery­
kańskie zajęły Dachau. Więź- 
niarki z Ravensbrueck docze­
kały wolności dopiero 1 maja. 
Obóz ten oswobodzili żołnierze 
radzieccy, podobnie jak 6 ma­
ju Mauthausen-Gusen.

Fort VII w Poznaniu to je­
den z ponad 1 800 obozów 
utworzonych przez faszystów 
w latach okupacji na ziemiach 
polskich. Pierwsi więźniowie 
trafili do niego już w paździor 
niku 1939 roku. Ostatnich wios 
ną 1944 roku przewieziono do 
nowo zorganizowanego obozu 
zagłady w Babikowie pod Poz­
naniem. W fortecznych kaza­
matach każdy dzień niósł mę­
czeńską śmierć wielu więź­
niom. W tej hitlerowskiej kaź- 
ni zginęły tysiące Polaków. 
Wiciu wywieziono z Fortu VII 
i rozstrzelano w okolicznych 
lasach.

Od 35 lat Fort VII należy 
do pomników martyrologii na­
rodu polskiego. Straszny to był 
obóz — cele bez okien, wilgot­
ne bunkry. Wobee więźniarek 
i więźniów stosowano najroz- 
maitsze formy tortur; bito aż 

W Forcie VII
umieszczano także ludzi aresz­
towanych przez gestapo. W ka 
zamatach czekali albo na 
śmierć albo na wysłanie do- obo 
zów koncentracyjnych, co czę­
sto oznaczało też śmierć.

Od wielu lat oddaje się hołd 
w Forcie VII tym, którzy zo­
stali w nim zamęczeni. Wkrót­
ce z inspiracji Zarządu Woje­
wódzkiego Związku Bojowni­
ków o Wolność i Demokrację 
w Poznaniu otwarte zostanie 
tam muzeum, obrazujące krwa 
we ; ponure dzieje fortecznych 
bunkrów z lat okupacji.

Muzeum w Forcie VII — in­
formuje kierownik Zakładu Ba 
dania Dziejów Okupacji Hitle­
rowskiej Instytutu Zachodnie­
go w Poznaniu, a zarazem au­
tor scenariusza ekspozycji — 
doc. Marian Olszewski — zor­
ganizowano w trzech bunkrach 
znajdujących się na koronie 

wałów. Z głównych pomiesz­
czeń fortyfikacyjnych będzie 
wyjście na dziedziniec, na któ­
rym w latach okupacji dokony 
wano egzekucji. W dwóch 
mniejszych bunkrach nr 58 
i 59 zostaną umieszczone 
tablice z nazwiskami około 
650 pomordowanych ofiar. Eks 
pozycja największej celi przed 
stawiać będzie dzieje tego kosz 
marnego obozu Przy dokony- 
wąniu zabiegów konserwator­
skich na ceglanych murach od 
Kryto wiele napisów dokony­
wanych przez więźniów. Nie 
wszystkie zdołano odczytać w 
całości. Zachowało się jednak 
wiele zapasów dat (prawdopo­
dobnie śmierci lub przyjazdu 
do obozu), nazwisk lub wiado­
mości (na przykład — „dzisiaj 
wyjeżdżam w nieznanym kie­
runku”). Pozostały też hasła 
(np. „chwała bohaterom”). 
Wszystkie te przekazy ludzi tu 
więzionych zostaną starannie 
wy eks pon owan e.

Otwarcie Oddziału Muzeum 
Fortu VII należącego do Mu­
zeum Historii Ruchu Robotni­
czego im. Marcina Kasprzaka 
w Poznaniu ma nastąpić w po- 
łov.ńe kwietnia, w miesiącu pa 
mięci narodowej. W tym sa­
mym okresie ukaże się wydaw­
nictwo o tym Muzeum.

*
Od wielu lat kwiecień w wie 

lu krajach Europy obchodzony 
jest jako miesiąc międzynaro­
dowej solidarności byłych żoł­
nierzy, bojowników ruchu opo 
ni i więźniów hitlerowskich 
obozów koncentracyjnych. W 
naszym kraju to również mie­
siąc pamięci narodowej.

W kwietniu odbywać się bę 
da w całej Wielkopplsee spot­
kania członków ZBoWiD-u z 
młodzieżą. Mogiły poległych i 
miejsca uświęcone krwią „-na­
szych braci pokryją wiązanki 
kwiatów. Ożywia się izby pa­
mięci narodowej, w których 
przeprowadzone zostaną dla 
młodzieży lekcje historii zna­
czonej zbrodniami hitlerowski

Miesiąc pamięci narodowej 
skłania do zadumy i nad cza­
sem przeszłym i nad przyszło­
ścią. Jest przejmującym woła­
niem: już nigdy nie może po­
wtórzyć się taka tragedia ludz 
kości, jaką jej w latach II woj 
ny światowej zgotowali faszy­
ści.

ANNA SIEKIERSKA

Warszawskie Łazienki ze swoim 
pełnym uroku parkiem, licznymi 
zabytkami, wśród których chyba 
najpiękniejszym jest pałac na 
wyspie, każdego roku przyciąga­
ją tysiące zwiedzających. Na 
zdjęciu: jedno z wnętrz pałacu 

na wyspie.
CAF — fot. Sokołowski

Wartość pieniądza
Młoda dziewczyna usiłowa­

ła popełnić samobójstwo, 
bo ukradziono jej „wran 

glery”. Opowiadająca mi o 
tym dr Maria Łopatkowa, dy­
rektorka Państwowego Zespo­
łu Ognisk Wychowawczych w 
Warszawie, nie traktowała wy 
darzenia w kategoriach patolo 
gicznych. Zjawisko nadmierne 
go przywiązywania znaczenia 
do spraw mody wśród młodzie 
ży może być przejawem upow 
szechniania się postaw kon­
sumpcyjnych przy braku wzo­
rów wartości wyższych i wyż 
szych potrzeb.

Zapewne tak, ale i jest inna 
przyczyna nabożnego stosunku 
do ciuchów, wynikająca z dość 
powszechnej wśród młodzieży 
nieznajomości wartości pienią­
dza. Na przykład córka doma­
ga się kupienia modnych ko­
zaczków, których koszt równa 
się wysokości dwumiesięcznej 
pensji matki.

Dziecko, nie' znające wartoś­
ci pieniądza, żyje w niereal­
nym świecie. Gdyby wiedziało 
ile w domu wydaje się na ko­
morne, gaz, światło, jaką kwo 
tę mogą rodziCe przeznaczyć 
na buty i ubranie, nie żądałoby 
z pewnością od rodziców tak 
bezceremonialnie pieniędzy na 
nowe pantofle, gdy zakupione 
dwa lata temu są jeszcze w nie 
złym stanie. 1

Nie nawołujemy nikogo do 
ascezy, ale właśnie do realizmu. 
Do wychowywania dziecka 
przez wprowadzanie w jedną 
z podstawowych ról, jakie przyj 
dzie mu wykonywać: rolę ro­
dzinną, to znaczy kierowania 
z pozycji ojca czy matki, pani 
czy pana domu podstawową ko 
mórką społeczną. Tymczasem 
jednostronność wychowywania 
w rodzinie polegająca na tym, 
że rodzice przywiązują wyłącz 
ną wagę do spraw nauki przy 
tendencji do odciążania dziec­
ka od wszelkich prac domo­
wych, nie sprzyja przygotowa 
niu go. do roli rodzinnej. Na o- 
gół rodzice „odfajkowują” u- 
dział dziecka w pracach na 
rzecz domu, nakładając nań co 
najwyżej obowiązek wynosze­
nia śmieci czy robienia drob­
nych zakupów. Dziecko w mia 
rę dorastania nie orientuje się 
więc w domowych problemach

i trudnościach, z jakimi bory­
kają się rodzice, nie orientuje 
się w prowadzeniu gospodar­
stwa.

Wszystkie te sprawy jak w 
soczewce skupia domowy bud­
żet. Wciąganie dziecka do udzia
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lu w comiesięcznym planowa­
niu wydatków rodzinnych zbli 
żyłoby je do życia, uczyło rozu 
mienia wartości pieniądza, a 
tym samym szacunku dla pra­
cy. Sądzę, że nie zawadziłoby, 
gdyby miesięczne planowanie 
wydatków miało charakter do 
mowego ceręmoniału: oto raz 
w miesiącu cała rodzina zasia­
da przy wspólnym stole i z o- 
łówkiem w ręku planuje wydat 
ki. Dziecko dowiaduje się, że 
są w nim pozycje pierwszopla­
nowe i zajmujące miejsca dal­
sze. A więc, że nie można pie­
niędzy przeznaczonych na opla 
cenie komornego, gazu i świat 
la wydać na zakup szałowego 
ciucha, że z pieniędzy odłożo­
nych na zakup żywności nie 
można nic uszczknąć na rzecz 
drogiego upominku dla przy­
jaciół rodziny w myśl zasady: 
„zastaw się, a postaw się”.

Dla dzieci, które szkołę ży­
cia odebrały w domu, początek 
gospodarowania na swoim, wy 
magający często wyrzeczeń, nie 
jest uderzeniem obucha. Dom 
nauczył je szanowania priory­
tetów. Gospodarując swoim kie 
szonkowym na zasadzie „coś 
za coś” — czekolada albo bilet 
do kina — uczyły się dokony­
wania wyboru.

Większość rodziców świado­
mie chroni dzieci przed prozą 
życia kryjącą się za domowym 
budżetem. Bardzo wielu woli 
zarabiać niż oszczędzać, więc 
b i er ze kilka posad, prace złe co 
ne, często kosztem własnego wy 
poczynku. Rezultat znany: dzie 
cl wyrastają w przekonaniu, że 

każda ich potrzeba może, a na 
wet musi być zaspokojona. Stąd 
już tylko krok do wielu próbie 
mów związanych z adaptacją 
zawodową młodych ludzi. 
„Mam harować za taką pen­
sję?” Taką — to znaczy nie wy 
starczającą na wszystkie po­
trzeby naraz.

Wspólne debatowanie całej 
rodziny nad budżetem domo­
wym wielu rodzicom wydaje 
się staroświeckie. Wielu pow­
strzymuje fałszywy wstyd 
przed dziećmi, obawa, że wy­
dadzą się sknerami i nudziarza 
mi. Wielu rodziców — jak po­
wiedzieliśmy — chce jak naj­
dłużej uchronić dzieci przed co 
dziennością życia.

Czy zatem nie powinna im 
pomóc szkoła, ucząc młodzież 
realizmu życiowego, ekonomi­
ki myślenia i działania?

Ale w szkole podstawowej 
wiadomości dotyczące prowa­
dzenia domu są bardzo okrojo 
ne, zajmują niewiele miejsca 
w programach i są przeznaczo 
ne głównie dla dziewcząt, jak 
gdyby szkoła nie dostrzegała 
nowej tendencji w układzie sto 
sunków rodzinnych: partner­
skiej roli obojga rodziców. W 
szkole średniej .sytuacja kształ 
tuje się podobnie, a nawet go­
rzej, jeśli zważyć, że zajęcia z te 
Ćhniki i organizacji gospodar­
stwa domowego figurują tylko 
w liceum ogólnokształącym w II 
klasie i traktowane są jako za 
jęcia nadobowiązkowe,

W 10-latce sprawa nie wy­
gląda lepiej. Złożone i wielOra 
kie sprawy domowej ekonorpi 
ki sprowadzone są tylko do pro 
jektowania jadłospisów. A 
gdzie takie zagadnienia jak: u- 
kładanie harmonogramu zajęć 
domowych, gospodarowanie 
budżetem rodzinnym, pielęgna 
cja niemowląt, funkcjonalne i 
estetyczne urządzenie mieszka 
nia? ,

Umiejętność ekonomicznego 
gospodarowania zdobyta w do 
mu i szkole jest niezbędna w do 
rosłym życiu. Kto jako dziecko 
poznał wartość pieniądza, nau­
czył się zarządzać domowym 
budżetem, ten będzie umiał roz 
sądnie dysponować własnymi 
zarobkami i gospodarować mie 
niem społecznym.

HALINA SZYPULSKA

Na popołudniowym koncer­
cie w miniony piątek na 
XX Poznańskiej Wiośnie 

Muzycznej wystąpił Chór Polite­
chniki Szczecińskiej pod dyrek­
cją Jana Szyrockiego. Przypom­
niał on polską twórczość chóral­
ną, od okresu międzywojennego 
(m. n.: Pieśni kurpiowskie Roma­
na Maciejewskiego). Słuchaliśmy 
zatem utworów uznanych, jak 
np. Stanisława Wiecho wieża, Hen 
ryka Mikołaja Góreckiego „Eun- 
tes ibant et flebant" i Krzyszto- 
ta Pendereckiego „Stabat Mater", 
ale też kompozycji Andrzeja Ko­
szewskiego — „Rondo, Nottur- 
no, Scherzo" — który nadal kon­
tynuuje poszukiwania nowych 
możliwości wykonawczych chóru. 
Był też utwór zamówiony przez 
festiwal — „Lamentationes" Ro­
mualda Twardowskiego, uderza­
jący ekspresją. Koncert wieczor­
ny natomiast stał się zaś kolej­
nym popisem wykonawstwa Pol­
skiej Orkiestry Kameralnej, któ­
ra tym razem wystąpiła pod dy­
rekcją Jacka Kasprzyka. Z utwo­
rów prezentowanych przez zespół 
dwa zasługują na szczególną u- 
wagę: „Divertimento" Marka 
Stachowskiego ze względu na 
klarowność faktury oraz pogod­
ny, niemal ludycz-ny charakter 
oraz „Koncert skrzypcowy" An­
drzeja Panufnika, świetnie wy­
konany przez Wandę Wiłkomir­
ską. Utwór ten, polski w cha- 
BOkterze, zdradza znakomity war­

sztat kompozytorski Panufnika. 
Znalazł też uznanie u publiczno­
ści, a wykonawcy byli zmuszeni 
bisować ostatnią część.

Festiwalowa sobota rozpoczę­
ła się od popołudniowego wy­
stępu Kwartetu Wilanowskiego. 
Tym razem mieliśmy możność 
słuchania twórczości kwarteto­
wej. W programie były kwartety 
smyczkowe Witolda Lutosłow- 

MUZYKA! Po jubileuszowym festiwalu
skiego, Krzysztofa Pendereckie­
go, Marka Stachowskiego, ale 
także „Play" Tadeusza Bairda i 
klasycyzujący „V Kwartet" Gra­
żyny Bacewicz. A więc różnorod­
ność stylów lecz i świetne wy­
konanie.

Koncert wieczorny to recital 
organowy Mirosława Pietkiewi­
cza. Były tu jeszcze utwory z 
fakturą polifoniczną, jak np. 
Fantazja gotycka Tadeusza Pa­
ciorkiewicza, czy Sonata Augu­
styna Blocha, było kolejne wy­
korzystanie motywów „Boguro­
dzicy" w utworze „Mater Polo­
nica" Joanny Bruzdowicz. W so­
botę późnym wieczorem odbyła 
się jeszcze prezentacja Studia 
Muzyki Eksperymentalnej Polskie­
go Radia i Telewizji w Warsza­
wie. Dała ona pogląd na rozwój 

muzyki elektronicznej w Polsce 
— od rozwiązywania problemów 
czysto technologicznych (Włodzi­
mierz Kotoński — „Mikrostruktu­
ry") do interesującej realizacji 
ubiegłorocznej (Paweł Szymań­
ski — „La Folia").

Wreszcie w niedzielę — kon­
cert symfoniczny zamykający fes­
tiwal. Wystąpiła orkiestra sym­
foniczna Filharmonii Bałtyckiej 
pod dyrekcją Zygmunta Rycher- 

ta. W programie było jedno pra­
wykonanie utworu poznańskiego 
kompozytora Mirosława Bukow­
skiego — napisanego na zamó­
wienie Festiwalu — „Pastou- 
rellex". Jest to kompozycja wy­
korzystująca subtelnie barwy or- 
kiestralne, kojarzące się z malar 
stwem kolorystycznym. Podob­
nym w charakterze był utwór 
Zbigniewa Bujarskiego, w tytu­
le zawierający inspiracje malar­
stwem — „Similis Greco”. Od­
mienne stylistycznie były „Inter­
wencje" Konrada Pałubickiego 
na fortepian, skrzypce, klarnet i 
orkiestrę, pulsujące rytmem, 
gdzie tradycyjna wariacyjność 
dominowała. Festiwal zakończyło 
świetne wykonanie III Symfonri 
Tadeusza Bairda.

Czy jubileuszowy — dwudzie­

sty — Festiwal Polskiej Muzyki 
Współczesnej Poznańska Wiosna 
Muzyczna różnił się od poprzed­
nich? Jaki był i jakie wniósł no­
we wartości do naszego życia 
artystycznego? Chronologię wy­
darzeń już znamy. W tegorocz­
nym festiwalu wyjątkowo odstą­
piono od zasady prezentowania 
utworów powstałych w minionych 
pięciu latach, mieliśmy zatem 
przegląd w miarę znaczących u­

tworów 35-lecia. W kilku jedy­
nie przypadkach przekroczono ten 
rygor czasowy (np. „Król Roger" 
— Karola Szymanowskiego).

Wybór był ograniczony wzglę­
dami organizacyjnymi (ilością i 
rodzajem zespołów występują­
cych na festiwalu). Festiwal był 
jednak udany. Odbyło się co 
prawda mniej prawykonań, ale 
wynikało to przecież z formuły 
tegorocznego festiwalu. Innym 
walorem festiwalu było wyko­
nawstwo na wysokim poziomie: 
wystąpili m. in.: Wolfgang Boet- 
tcher, Michał Grabarczyk, Wanda 
Wiłkomirska, zespoły — Polska 
Orkiestra Kameralna i Kwartet 
Wilanowski. Odbyła się też dys­
kusja „okrągłego stołu" z udzia­
łem wybitnych muzykologów i 
krytyków, którzy przedstawili 

poglądy na muzyczne 35-lecie. 
Mówiono o awangardzie muzycz­
nej w Polsce, o uwarunkowa­
niach polskiej twórczości muzy­
cznej. Zarówno prowadzący dys­
kusję Mieczysław Tomaszewski, 
jak i jej uczestnicy stwierdzili 
konieczność częstszego podejmo­
wania owej tematyki.

Udział środowiska poznań­
skiego w festiwalu — to wyko­
nanie utworów sześciu kompo­
zytorów (Jana Astriaba, Mirosła­
wa Bukowskiego, Zenona Schu­
berta, Franciszka Wożniaka, Bar­
bary Zakrzewskiej - Nikiporczyk 
i wreszcie jednego z inicjatorów 
Poznańskich Wiosen — Tadeu­
sza Szeligowskiego). Wystąpiły 
także poznańskie zespoły — Or­
kiestra Symfoniczna, zespoły ka­
meralne, soliści (np. Michał Gra­
barczyk). Dyskusyjny był werdykt 
jury, przyznający medale Poli­
hymnii. Dlaczego przyznano w 
tym roku obydwa medale zespo­
łom? Czy rzeczywiście żaden z 
solistów nań nie zasługiwał?

Jeszcze uwaga na temat frek­
wencji publiczności. To przecież 
w pewnym stopniu wykładnia 
zainteresowania społeczeństwa. 
Gdyby tak sądzić, okazałoby się, 
iż zainteresowanie nową twór­
czością muzyczną jest średnie. 
Czy jednak zrobiono już wszy­
stko dla dobrego rozpropagowa­
nia imprezy?

JANUSZ KEMPIŃSKI

Rozwój miast 
w Polsce

Demografowie obserwują dy­
namiczny wzrost ludności 
miast w naszym kraju. W la­
tach 1951—1978 — ten okres ob 
jęty został badaniami — przy 
rost ludności miejskiej wyno­
sił 10,6 min osób.. Wzrost lud­
ności miejskiej był wynikiem 
w 46,2 proc, przyrostu natural 
nego, w 34,2 proc, przyrostu mi 
gracyjnego a w 10,6 proc, przy­
rostu ludności wynikającego 
ze zmian podziału administra­
cyjnego.

Mechanizmy samoregulujące 
przyrost ludności przyrost na­
turalny) były — jak stwierdza 
ją demografowie — w przypad 
ku miast najmniejszych zbyt 
słabe, aby zrekompensować u- 
bytek ludności spowodowany 
migracją. Wiele z nich utraci­
ło prawa miejskie lub włączo­
ne zostało do sąsiadujących 
większych miast.

Jest rzeczą charakterystycz­
ną, że w wyniku zmian podzia 
łu administracyjnego, liczba 
miast poniżej 5 000 mieszkań­
ców wyraźnie zmalała. Nato­
miast powyżej 50 000 mieszkań 
ców wykazywały nieprzerwany 
wzrost. (PAP)
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Dki wyjeżdżających na Węgry

Zmiana zasad zaopatrywania 
w talony NBP na wymianę złotówek

Narodowy Bank Polski in­
formuje, że z dniem 1 kwietnia 
1980 r. zmienione zostają za­
sady zaopatrywania obywate­
li polskich w talony NBP na 
wymianę złotych przy przejaz­
dach tranzytowych przez Wę­
gierską Republikę Ludową.

Od tej daity osoba wyjeżdża­
jąca za granicę zamierzająca 
przejeżdżać tranzytem przet 
Węgry powinna zaopatrzyć się 
w talony NBP uprawniające 
do wymiany 300 złotych na fo 
rinty na każdv przejazd przez 
ten kraj, to znaczy łącznie 6Q0 
złotych.

Zakup talonów możliwy jest 
tylko raz w roku przez osoby, 
które na ten sam wyjazd rów­
nocześnie zakupują środki płat 
nicze w walucie kraju docelo­
wego innego niż Węgry.

Talony zakupione przed 1 
kwietnia br. i uprawniające do 
wymiany po 600 złotych przy 
każdym przejeżdzie tranzytem 
przez Węgry, będą przez stro­
nę węgierską realizowane tyl­
ko do dnia 15 maja 1980 r. za­
tem osoba, która posiada ta­
kie talony NBP wykupione 
przed dniem 1 kwietnia 1980 r, 
a zamierza przejeżdżać przez

His wszystkie możliwości wykorzystane 
w normalizacji stosunków 

między Polską i RFN
W poniedziałek w siedzibie 

centrali SPD w Bonn wice­
przewodniczący Zachodnionie- 
mieckiej Partii Socjaldemokra 
tycznej Hans Juergen Wisch- 
newski spotkał się z grupą poi 
sfcich dziennikarzy, którzy bio 
rą udział w obradującym w 
stolicy RFN wspólnym polsko- 
zachodnioniemieckim semina­
rium dziennikarskim, poświę­
conym procesowi normalizacji 
stosunków między Polską i 
RFN.

Wiceprzewodniczący SPD 
wysoko ocenił zgłoszoną przez 
Edwarda Gierka na forum 
VIII Zjazdu PZPR propozycję 
zwołania do Warszawy euro­
pejskiej konferencji na temat 
odprężenia militarnego i roz­
brojenia. Wischnewski wyra­
ził przekonanie, że konferen­
cja ta miałaby duże znaczenie 
dla kontynuacji polityki od­
prężenia oraz przeciwdziałania 
próbom powrotu do polityki z 
zakresu zimnej wojny.

Konflikt amerykańsko-irański

Sprzeczne oświadczenia
w sprawie listu J. Cartera Potrzeba nie tylko terapii
Rzecznik Białego Domu, Jo­

dy Powell przyznał w nie­
dzielę, że prezydent Jimmy 
Carter przesłał list szefowi 
państwa irańskiego Bani Sa- 
drowi, ale jednocześnie zde­
mentował doniesienia z Tehe 
ranu. mówiące, iż w liście 
tym administracja waszyng­
tońska przyznaje się do popeł 
nienia błędów wobec Iranu.

J. Powell oświadczył, że 
nie będzie podważał komunika 
tu rządu szwajcarskiego, któ­
ry ‘uformuje o przekazaniu 
przez charge draffaires Szwaj 
caiil w Teheranie listu prezy­
denta Cartera do Bani Sadra, 
zaprzeczając natomiast jako­
by list ten miał charakter oo- 

Węgry po dniu 14 maja br. po 
winna talony te zwrócić w ka­
sie walutowej, w której zosta­
ły nabyte w celu dokonania 
wymiany talonów oraz otrzy­
mania zwrotu części uprzednio 
pobranej opłaty (i odpowied­
nich adnotacji w książeczce wa 
lutowej).

Równocześnie przypomina 
się, że tak jak w roku ubie­
głym. warunkiem wjazdu na 
Węgry na pobyt czasowy jest 
posiadanie 150 forintów na kaź 
dy dzień pobytu w tym kraju, 
przy czym kwota posiadanych 
forintów nie może być niższa 
niż 600 forintów niezależnie od 
tego, czy dana osoba zamierza 
przebywać na Węgrzech kró­
cej niż 4 dni.

Zwolnienie z obowiązku po­
siadania forintów na indywi­
dualne wyjazdy na Węgry na 
zaproszenie rodzin tam zamie­
szkałych obywatele polscy mo 
gą uzyskać wyłącznie od odpo 
wiednich władz węgierskich za 
nośrednictwem osób zaprasza- 
lących. Zwracanie się w tej 
sprawie do węgierskich placó­
wek dyplomatycznych w Pol­
sce mija się z celem.

Zwolnienie z obowiązku po­
siadania pierięd7v polskich na

Podkreślając pozytywne re­
zultaty dotychczasowego prze­
biegu normalizacji stosunków 
między Polską i RFN, Hans 
Juergen Wischnewski zwrócił 
uwagę na konieczność wyko­
rzystywania każdej okazji dla 
realizacji postanowień układu 
z 7 grudnia 1970 roku, zwłasz 
cza, że nie wykorzystano w 
tej dziedzinie wszystkich moż 
liwości również w wielu dzie­
dzinach życia w Republice Fe 
deralnej Niemiec. Wiceprze­
wodniczący SPD wskazał m. 
in, na bardzo niezadowalają­
cy przebieg procesu wprowa­
dzania do praktyki szkolnej w 
RFN wspólnych zaleceń pod­
ręcznikowych. Wiele do życzę 
nia pozostawia również spra­
wa prawidłowego kształtowa­
nia obrazu Polski i jej obywa 
teli w zachodnioniemieckich 
środkach masowego przekazu, 
które świadomie pomijają na­
sze osiągnięcia rospodarcze o- 
raz dorobek (PAP) 

jednawczy. Rzecznik Białego 
Domu zdementował również 
podane w Teheranie informa­
cje o wysłaniu przez Jimmy 
Cartera listu do ajatollaha 
Chomeiniego.

Rozgłośnia radiowa w Tehe­
ranie podała, że przed 5 dnia­
mi ambasada szwajcarska w 
Iranie przekazała Chomeinie- 
mu list od prezydenta USA. 
Rozgłośnia utrzymuje, że w 
liście tym Jimmy Carter miał 
przyznać, że w przeszłości Sta 
ny Zjednoczone popełniły błę­
dy' .wobec Tranu.

Biuro prezydenta Bani Sa­
dra zakomunikowało, że w so 
botę otrzymało list od prezy­
denta Cartera. (PAP) 

indywidualny przyjazd do Pol­
ski na zaproszenie rodzin za­
mieszkałych w Polsce obywa­
tele węgierscy mogą uzyskać 
od polskich organów admini­
stracji państwowej stopnia 
podstawowego za pośrednic­
twem osób zapraszających.

Szczegółowych informacji o 
wy j azdach zorganizowanych 
na Węgry udzielają polskie biu 
ra podróży.

Wobec powtarzających się 
przypadków niezezwalania 
przez węgierskie władze celno- 
dewizowe obywatelom polskim 
na wywóz forintów z Węgier. 
NBP informuje, że zgodnie z 
przepisami dewizowymi Wę­
gier nie mogą być z tego kra­
ju wywożone forinty pochodzą­
ce z wymiany złotych na pod­
stawie talonów NBP i z reali­
zacji czeków podróżniczych 
wpisanych do książeczki -walu­
towej. Mogą byc natomiast wv 
wożone forinty w gotówce tyl­
ko w- takiej kwocie w jakiej 
zostały wwiezione w gotówce, 
tj. do wysokości wpisanej w 
książeczce walutowej, a ponad­
to nieudokumentowane forin­
ty w monetach w kwocie nie 
przekraczającej 100 forintów.

PAP

Z 5 na 6 kwietnia

-Zmiany w rozkładach 
jazdy pociągów

Centralna Dyrekcja Okręgo 
wa Kolei Państwowych w 
Warszawie uprzejmie informu 
je, że podczas wprowadzenia 
czasu wschodnioeuropejskie­
go (CWE) w noc przejściową 
z 5 kwietnia na 6 kwietnia 
1980 r. zostanie zmieniony roz 
kład jazdy pociągów w ruchu 
międzynarodowym i częściowo 
w' krajowym.

Dla umożliwienia dokonania 
zmian, pociąg4 dalekobieżne 
odjeżdżające w godzinach po­
południowych i wieczornych, 
dnia 5 kwietnia br. będą odje 
żdżały wcześniej w granicach 
od 30 do 100 minut. Na­
tomiast 'pociągi przyjeżdża­
jące w godzinach ran­
nych dnia 6 kwietnia br. będą 
przyjeżdżały później w grani­
cach od 5 — 80 minut.

Równocześnie informuje się, 
że w związku ze zmianą czasu 
w krajach sąsiednich, pociągi 
międzynarodowe od 6 kwiet­
nia do 31 maja br. będą mia-. 
ły zmieniony rozkład jazdy.

Pasażerowie proszeni są o in 
formowanie się o odjazdach i 
przyjazdach pociągów na 
dworcach kolejowych. (PAP)

Biała służba oczekuje 
sprzętu jednorazowego użytku

W całym świecie, a zwłasz­
cza w krajach o rozwiniętym 
przemyśle chemicznym, notuje 
się od Ćwierćwiecza szerokie sto 
sowanie wyrobów jednorazo- 
wego użytku. Dotyczy to wie­
lu dziedzin życia, szczególnie 
jednak medycyny, gdzie gwa­
rantuje to pełną sterylność 
przeprowadzanych zabiegów. 
W Polsce rozpoczęto na począt 
ku lat 60-tych od wprowadze­
nia urządzeń do jednorazowe­
go przetaczania krwi.

Jak wynika z informacji re­
sortu zdrowia i opieki społecz 
nej, stan zaopatrzenia placó­
wek służby zdrowia w sprzęt 
jednorazowego użytku nie na­
dąża jednak za potrzebami. Na 
przykład podczas gdy przed kil 
koma laty zapotrzebowanie na 
przyrządy do przetaczania krwi 
szacowano na około 1 min szt. 
rocznie — to obecnie na ilość 
kilkunastokrotnie większą. O- 
cenia się, że w br. nasza służba 
zdrowia zużyje ich około 15 mi 
lionów sztuk. Należałoby tak­
że rozszerzyć produkcję tak po

65 000 samochodów
wyjechało z FSM

Załoga Fabryki Samochodów 
Małolitrażowych utrzymuje 
wysokie tempo produkcji. Po­
myślnie też wykonuje zadania 
planowe, W pierwszym kwarta 
le bieżącego roku w zakładach 
Fabryki Samochodów Małoli­
trażowych z taśm produkcyj­
nych w Bielsku-Białej i Ty­
chach zjechało ponad 65 000 
samochodów, w tym 56 000 
„Fiatów” 126p. (PAP)

Młodzieżowe zabiegi 
o pokój

i postęp społeczny
W niedzielę rozpoczęło się 

w Pradze wspólne posiedze­
nie sekretariatu Międzynaro­
dowego Związku Studentów i 
Biura Światowej Federacji 
Młodzieży Demokratycznej 
(SFMD).

Zgromadzeni wymienią do­
świadczenia z dziedziny wal­
ki młodzieży i studentów prze 
ciwko imperializmowi, o pokój, 
rozbrojenie i postęp społecz­
ny. Omówione zostaną rów­
nież pewne zagadnienia, które 
bezpośrednio dotyczą milionów 
młodych ludzi na całym świę­
cie.

Uczestnicy posiedzenia po­
tępili kampanię bojkotu Ig­
rzysk Olimpijskich w Mos­
kwie. (PAP)

Wyróżnienie
T. Kotarbińskiego
Wczoraj w 94 rocznicę urodzin 

prof. Tadeusza Kotarbińskiego — 
delegacja Zarządu Głównego To­
warzystwa Naukowego Organiza­
cji i Kierownictwa z wicepreze­
sem ZG prof. Zygmuntem Zbi- 
chorskim przekazała wybitnemu 
polskiemu uczonemu najlepsze ży 
czenia i kwiaty oraz wręczyła me 
dal im. Karola Adamieckiego.

Dzisiaj akcja 
radiowo-mflicyjna

Dzisiaj od wczesnych godzin ran 
nych trwa w województwie po­
znańskim druga w tym roku ak­
cja radiowo-milicyjna pod hasłem 
..Bądź przezorny na drodze’. 
Funkcjonariusze MO przenrowadzą 
kontrole transportu rolnictwa. 
W bazach PGR, RSP i w przed- 
siebiorstwarh usłu­
gi na rzecz rolnictwa dokona się 

oceny stanu technicznego pojaz­
dów, prawidłowości dokumentacji, 
trzeźwości kierowców'.

Prócz tego podczas akcji bacz­
na uwagę zwróci się na użytków 
ników pojazdów jednośladowych. 
Pierwsze wiosenne dni spowodowa 
ły, że motocykliści wyruszyli już 
na drogi. I znów do głosu do­
chodzi brawura i nieprzestrzega­
nie zasad ruchu drogowego. W 
ciągu ostatnich dni wydarzyły się 
trzy wypadki w których śmierć 
ponieśli kierujący motocyklem.

Podczas dzisiejszej akcji wszys 
cy użytkownicy dróg mogą zgła­
szać swoje uwagi i spostrzeżenia 
telefonicznie pod numer 41-33-00.

<jogj

polarnego sprzętu jednorazowe 
go użytku, jak strzykawki, igły, 
cewniki urologiczne itp. ,

Mimo wysokich kosztów, ma 
sowę stosowanie sprzętu jedno 
razowego użytku jest — jak 
się powszechnie uważa — w 
pełni uzasadnione — dzięki o- 
graniczaniu do minimum tzw. 
zakażeń wewnątrzszpitalnych, 
a także podnoszeniu standardu 
usług i ułatwieniu personelowi 
medycznemu pracy. Wymaga 
tego także realizacja niektórych 
ważnych programów medycz­
nych, w tym zwłaszcza zapobie 
gania i zwalćzania wirusowego 
zapalenia wątroby.

Podjęto szereg działań w ce 
lu zwiększenia tej tak ważnej 
dla zdrowia społeczeństwa pro 
dukcji, jak również przedsię­
wzięcia organizacyjne umożli­
wiające wzrost dostaw jej naj 
bardziej poszukiwanych rodzą 
jów. Rozbudowuje się Lubel­
skie Zakłady Farmaceutyczne 
„Polfa”, które są obecnie głów 
nym krajowym dostawcą tego 
sprzętu. (PAP)

Dziesięciu najlepszych 
sportowców Wielkopolski w XXXV-leciu PRL

zorganizo- ski) — szybownictwo,

Wczoraj odbyło się wręcze­
nie nagród i dyplomów laurea 
tom plebiscytu na najlepszych 
soortowców Wielkopolski w 
XXXV-leciu PRL, 
wanego przez redakcję „Gazę 
ty Zachodniej”, Wydział Kul­
tury Fizycznej i Turystyki U- 
rzędu Wojewódzkiego oraz 
Spółdzielnię Mieszkaniową „Je 
życe”. Czytelnicy „Gazety” na 
desłali 1242 ważne kupony po 
których podliczeniu ustalona 
została następująca dziesiątka 
laureatów, ogłoszona w kolej­
ności alfabetycznej:

Tego jeszcze nie było

Przed Pałacem Kultury symultana 
z udziałem H. Ereńskiej-Radzewskiej
Grać w szachy potrafi nie­

mal każdy, ale rzadko kto ma 
okazję wypróbowania swoich 
umiejętności w pojedynku ze 
znanym zawodnikiem. Dlatego 
też wszystkich sympatyków 
królewskiej gry zaciekawi z 
pewnością wiadomość przeka­
zana nam przez działaczy O- 
kręgowego Związku Szachowe 
go w Poznaniu. Dzisiaj — 1 
kwietnia o godz. 16 na dzie­

Tenis

W. Fibsk wygrał 
w turnieju w Dayton
Znakomicie spisał się nasz naj­

lepszy tenisista Wojciech Fibak 
w turnieju tenisowym w Dayton. 
Rozstawiony z nr 1 Polak zwycię 
żył w finale Bruce Mansona 7.6. 
6:3. (PAP)

N. Piguet wygrał 
wyścig formuły I

W kolejnej 4 konfrontacji 
kierowców samochodowych 
formuły I zwyciężył Brazyli-j 
czyk Nelson Piąuet. W wyści­
gu Grand Prix USA w kali­
fornijskiej Long Beach, .jadący 
na samochodzie Brabham. Pi- 
guet osiągnął na dystansie 
261,700 km przeciętną pręd­
kość 141,530 km/godz. (PAP)

Ze sportu studenckiego
Z udziałem trzynastu krajowych 

uczelni zakończyły się w Poznaniu 
mistrzostwa Polski szkół wyższych 
w gimnastyce artystycznej. Dwu 
dniowe występy przyniosły sukces 
studentkom Uniwersytetu Gdań­
skiego, które wygrały obie punk­
tacje drużynowe: szkół wyższych 
oraz uniwersytetów.

Bardzo dobrze wypadły gimnas 
tyczki Uniwersytetu im. A. Mic 
k iewic za Ewa Stasiak, Dorota 
Piechanowska, Antonina Piekar­
ska oraz Halina Łukowska treno 
wane przez Małgorzatę Matejko 
wywalczyły w mistrzostwach wy­
soką drugą lokatę. Indywidual­
nością zawodów była Ewa Stasiak 
z UAM. Poznanianka wywalczy 
la 6 złotych medali w układach • 
tanecznym, ze skakanką i dowol 
nym ze wstążką.

Dalsze miejsca w punktacji dru 
źynowej szkół wyższych wywalczy 
ły: 3. Uniwersytet Warszawski, 
4. Politechnika Warszawska, 5. 
SGPiS Warszawa. 6. Politechnika

poniedzielme opinie
Po dwóch zwycięstwach AZS 

Koszalin z Mieszkiem Gniezno na 
cztery mecze przed zakończeniem 
rozgrywek mistrzowskich, wiado­
mo, że II ligę opuścić muszą' nil 
karki ręczne Przemysława Po­
znań i Mieszka Gniezno.

Przewodniczący Komisji Wy­
szkolenia Okręgowego Związku 
Piłki Ręcznej w Poznaniu — JA­
ROSŁAW WOJTYŁA: — Degrada 
cja obu zespołów z II ligi nie 
była dla nas zaskoczeniem. W 
przypadku Przemysława zmiana 
trenerów w klubie jaka nastąpiła 
po poprzednich rozgrywkach nie 
wyszła zespołowi na dobre. Zbyt 
duże straty poniesione na począt­
ku rozgrywek okazały się nie do 
odrobienia. Szezypiornistki Miesz­
ka nie potrafiły utrwalić sukcesu, 
którym dla nich był awans do II 
ligi. W gnieźnieńskim klubie nie 
udało się postawić pracy szkole­
niowej na właściwym poziomie. 
Szczególnie odczuwalny był brak 
pracy z juniorkami, które mogły­
by skutecznie wspierać pierwszą 

1 drużynę. (kar.)

Teodor Anioła (Lęch) — pił­
ka nożna, Zenon Czechowski 
(Lech) — kolarstwo, Adela Dan 
kowska (Aeroklub Leszczyń-

Marian
Dudziak (Olimpia) - lekkoatlety 
ka. Wojciech Fibak (Olimpia) 
— tenis, Wiesław Gąsiorek (O- 
Irmpia) — tenis, Janusz Kowal 
ski (Stomil) — kolarstwo, Bog 
dan Kramer (Jacht Klub Wiel 
kopolski) — bojery, Alfred 
Smoczyk (Unia Leszno) — żu­
żel, Teresa Zarzeczańska (Leeb) 
pływanie, (wił) 

dzińcu przed Pałacem Kultury 
odbędzie się wielka symultana 
z udziałem wielokrotnej mi­
strzyni kraju, znanej w świe­
cie zawodniczki — Hanny E- 
reńskiej-Radzewskiej. Impre­
za zgromadzi zapewne liczne 
rzesze sympatyków szachów. 
Dla tych, którym uda się poko 
nać mistrzynię ufundowane zo 
stały wartościowe nagrody.

(pa)

Kpt. H. Jaskuła 
opłynął samotnie świat

O godzinie 9.00 31 ubm. ra­
diostacja morska „Gdynia-Ra- 
dio” odebrała depeszę od gre­
ckiego statku „Caledonia”, z 
której wynika, że 13 lutego o 
godzinie 20.00 kpt. Henryk Ja- 
skuła na jachcie „Dar Prze­
myśla” po 178 dniach samot­
nej żeglugi, bez zawijania do 
portów, dokonał pełnego okrą­
żenia Ziemi. (PAP)

Zmarł J. Owens
W Tusconn zmarł 66-lethl 

— Jesse Owens. Przyczyną 
śmierci była choroba raka. 
Owens był jednym, z najlep­
szych sportowców w historii 
lekkiej atletyki. Na olimpiadzie 
w Berlinie w 1936 r. ten ame­
rykański lekkoatleta zdobył 
cztery medale — w biegach 
sprinterskich i skoku w dal.

PAP

Gdańska, 7—8. PWSM Poznań i 
Uniwersytet Wrocławski, 9. Poli­
technika Łódzka, 10. Uniwersytet 
Łódzki, 11. Politechnika Śląska 12. 
Uniwersytet Jagielloński, 13. ART 
Olsztyn.

Zawodniczki Akademii Rolniczej 
w Poznaniu, wywalczyły brązowy 
medal w mistrzostwach Polski 
uczelni rolniczych w siatkówce 
kobiet. Poznanianki w elimina­
cjach w swojej grupie wygrały 
kolejno z zespołami Siedlec 3:2, 
Szczecina 3:1 Bydgoszczy 3:2 i Lu 
blina 3:0.

W finale Poznań pokonał Kra­
ków 3:2 i przegrał z Olsztynem 
1:3. Porażka z Olsztynem spowo­
dowała, że poznańskie siatkarki 
wyprzedzone zostały przez Szczecin 
i Olsztyn lepszym stosunkiem se­
atów. Najlepszą atakującą turnie 
ju wybrano Barbarę Braun, a naj 
lepiej broniącą została Wanda Dole 
— obie z AR Poznań, (kar)

Zakończono rozgrywki II ligi te­
nisa stołowego. Bairdzo dobrze w 
tym sezonie spisała się drużyna 
żeńska Budowlanych, która zajęła 
pierwsze miejsce i walczyć teraz 
będzie w spotkaniach barażowych 
z dwoma ostatnimi zespołami I 
ligi o prawo gry w ekstraklasie.

Kierownik drużyny pingpongi­
stek Budowlanych WŁODZIMIERZ 
NOWAK: — Jeszcze nigdy nasz ze­
spół kobiecy mie zajął pierwszego 
miejsca w II lidze. Przegraliśmy 
tylko jedno spotkanie. Również 
tylko jeden mecz zremisowaliśmy. 
To, że tak dobrze graliśmy jest 
przede wszystkim zasługą junio­
rek Filipowskiej i Baranowskiej, 
które w tym reku ooczyniły spo­
re postępy pod względem techni­
ki. Nabrały również rutyny. Ich 
dobra gra była także efektem czę­
stych występów w ogólnopolskich 
turniejach. Marny szanse stworzyć 
w przyszłości dobrze wyszkolony 
zespół. Coraz lepiej gra Górniak, 
która jest doniero młodziezką. 
VI TI lidze byliśmy chyba najmled 
szą drużyną. ^ahe>
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1152-K1

w cenie 
w cenie 
w cenie 
w ceni

Wypożyczalnia eleganc- | 
kiej garderoby ślubnej 
Paderewskiego 1, Ciesiel-
ska. 26357?

Anteny telewizyjne - ra­
diowe, UKF instaluje Fi­
scher Strzelecka 19 m. 2a.

24949g

Najwięcej ofert otrzy­
masz w Warszawskim Siu 
rze Matrymonialnym „Sy 
renka” Warszawa. Elek
toralna 11 705-K2

Praca

PRZEDSIĘBIORSTWO 
PRZEROBU ZŁOMU

•OWAR
YGODNIA

w Swarzędzu

Nowy Silnik 7,5 KW tel. 
679-800 po godz. 16.

26519g
Poszukuję zaraz cukierni 
ka. Oferty „Prasa” Grun 
waldzką 19 dla ?5816g.

Kury nioski sprzedam. 
Przeźmierowo, Graniczna 
24. 25646?

Kupno

Lodówki 
uszkodzone 
33-16-07.

sprężarkowe 
kupię. Tel. 

20778gpr

Butle gazowe 5 i sprze­
dam. tel. 333-140 godz. 
17—20. 24951g

Płaszcz damski • kurtkę 
dużą m^ską skórzaną 
sprzedam. Garbary 10 m,
11. 26528g

Ładowacz Nujn 100 mło- 
carnię MC 4. sprzedam 
Zenon Dobroszczyk, Krzy 
kosy, koło Środy.

330p

Sprzedam cztery okna 
struno - betonowe, otwie­
rane 160 kwadrat. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 22304g.

Kanapotapczan tanio
sprzedam, tel. 601-56 po
godz. 16. 26735°

Tchórzofretki sprzedam.
Poznań, Graniczna 6 m.

26744?

Aparat fotograficzny 
Concise z wytratViaczami, 
Pentacon SIX TL sprze­
dam. Tel. 22-19-29.

22483g

Złote kolczyki,
nek zegarek

pierścio- 
męski

sprzedam. Tel. 32-12-76 od
godz. 14. 22144g

Sprzedam stylowe piani­
no firmy; G. Wolkenha- 
ner oraz magnetofon 
M2408 Hi-Fi wersja eks­
portowa. Kmieciak, Boże­
ny 24a po godz. 16,

22177g

Spacerówkę NRD z budką 
i pokrowcem sprzedam 
tel. 33-15-65. 22637g

W dniu 30 marca 1980 roku nagła śmierć wy 
rwała z naszych szeregów
mgr. Wacława ROGALIŃSKIEGO 

wiceprezesa TMMP, wybitnego działacza i spo­
łecznika całym sercem oddanego naszemu mia­

stu i Towarzystwu.
Odszedł od nas człowiek szlachetny i pra­

wy, przyjaciel i kolega, wychowawca młodzie­
ży.

Rodzinie Zmarłego przekazują wyrazy głębo­
kiego współczucia

Aktyw i członkowie 
Towarzystwa Miłośników 

miasta Poznania

W dniu 28 marca 1980 roku zmarł nasz dłu 
goletni członek

KAZIMIERZ ZIEMIECKI
elektro - instalator

Żegnamy dobrego rzemieślnika i Kolegę.

Rodzinie Zmarłego serdeczne współczucie

składają
Rada. Zarząd, członkowie i pracownicy 

Spółdzielni Rzemieślniczej Elektrotechnicznej 
w Poznaniu, ul. Szamarzewskiego 17 

679-K3

Dnia 29 marca 1980 roku zmarł nasz pracow­
nik

STANISŁAW DOLATA
odznaczony Brązowym Srebrnym Krzyżem

Wzorowego Kierowcy.
Rodzinie wyrazy współczucia serdecznego

składają
Pracownicy Bazy Transportu 

Zakładów Jajczarsko - Drobiarskich 
w Obornikach.

Z żalem zawiadamiamy, że dnia 27 marca 
1980 roku, zmarła namaszczona Olejami św. na­
sza droga

RENEE SKALSKA
Żegnamy w niej gorącą patriotkę, szlachet­

nego człowieka.
Była żołnierzem września 1939 r,, uczestni­

kiem walk w ruchu oporu a następnie więź­
niem Ravensbrueck.

Założycielka i pierwsza przewodnicząca Ko­
ła Ravensbrueck w Poznaniu, odznaczona Krzy­
żem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski.

8 Pogrzeb odbędzie się w czwartek 3 bm. 
o godz. 8.50 na cmentarzu junikowskim.

Rodzina i przyjaciele 
26769?

Dnia 29 marca 1980 roku, odeszła od nas na 
zawsze nasza droga ciocia, siostra i szwagierka

HELENA ANDRZEJEWSKA
Pogrzeb odbędzie się w środę 2 bm. o godz.

15.10 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

ul. Kilińskiego 10 m. 5. 2676lg

4. Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
I 31 marca 1980 roku zmarł namaszczony Ole­
jami św, nasz ukochany mąż, tatuś, dziadek, 
teść, brat, szwagier i zięć

mgr inż. ZENOB1USZ STRYJSKI
emerytowany profesor Technikum Budowlane­
go odznaczony Złotą Odznaką Zasłużonego dla 
Budownictwa i Przemysłu Materiałów Budow­

lanych, członek ZBoWiD.

Pogrzeb odbędzie się w środę 2 bm. o godz.
12, na cmentarzu przy ul. Lutyckiej.

Żona z rodziną
26791?

Artykułami Wyposażenia Mieszkań 
w Poznaniu

Sprzedam motocykl MZ 
ES 250,1 stan bardzo do­
bry. Poznań, Os. Bolesła­
wa Chrobrego 23 m. 37 po
godz, 17. 22191g

Sprzedam nowy komplet 
mebli tapczan jednooso­
bowy z pojemnikiem, sza­
fa 2-drzwiowa, 2 szafki z 
szufladami i półkami i 
stolik. Tel. 130-024 Luboń, 
Armii Czerwonej 71.

22212g

Ogród działkowy kolejo­
wy odstąpię. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
22253g.

Pokój stołowy — meble 
swarzędzkie sprzedam. 
Poznań — Rataje, Osiedle 
Manifestu Lipcowego 31 
m. 5. ' 22363g

Sprzedam ciągnik Zetor 
Super 50, przyczepę plat­
formę 5 ton. ładowacz o- 
bornika NUjn — 100 z 
osprzętem, stan bardzo 
dobry. Józef Jakubiec 
68—343 Brody Żorskie, ul. 
Kilińskiego, woj. zielono-
górskie. 22658g

Sprzedam półkotapczan.
Dolina 17 m. 9. 22365g

INFORMUJE
P.T. KLIENTÓW

o WSTRZYMANIU SPRZEDAŻY

Stare obrazy, starocie 
sprzedam. .Kazimierza 
Wielkiego 10 A m. 4.

22686g ‘

Sprzedam butlę gazową 
dużą i 5-litrową Bułgar-
ska 130a m. 15. 22422g

Parter willi, ogródek — 
Górczyn sprzedam. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 25911g.

ŻELASTWA UŻYTKOWEGOz dniem 1 kwietnia br.
odwołania

Piec gazowy cztęropalni-
ko wy piekarnikiem
Osiedle Kopernika, Gali­
leusza 12 C m. 2. 22375g

Żuka sprzedam. Swarzędz 
Czerwonej Armii 17 blok

UNIEWAŻNIA SIĘ

3 m. 4. 26415°
Skóry garbowane z tchó- • ~-- --------------------- ;
rzofretek sprzedam tel. Fiata 125p rocznik 1974 

1 sprzedam. Tel. 521-64.
26466?675-893 godz. 16—19.

22427g

Sprzedam długą sukienkę 
i ubranko (białe) do I ko- J 
munll św. Turniowa 12
Górczyn. 22456g ;

Sprzedam pasiekę 30 pni, 
ule wielkopolskie. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 22467g.

M-2 własnościowe nowe, 
wolne sprzedam Ofertv 
„Prasa” Grunwaldzka 19, 
dla 25922g.

od

zagubione 
RACHUNKI

MONTERSKIE
nr 042697 do

Z CZ

nr
042700 i od nr 048920 
do nr 048925 — ozna­
czone nadrukami:

ZOT „Fredom—Servi 
ce” Wrocław. ul 
Przedwiośnie 2.

W związku
cią inwestycyjną.

902-K2
OO^OOOOOOOOOOoooooo  oo<x>oo<x>o<xx>
praępwnicy poszukiwani

Teleobiektyw Pentacon 
5,6'500 sprzedam. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 22471g.

Starszy pan poszukuje 
na 5—7 lat 2 pokoi, samo 
dzielną kuchnią, łazienką 
I lub IJ piętro, tylko cen 
trum. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
26451g.

Regeneracja wałów korbo 
wych Trabant Wartburg, 
Syrena na wymianę Gwa
rancja Warszawa. Zoli-
borz, ul Felińskiego 2. te

Sprzedam przyczepę dłu­
życową. Jakuszyk Kasz-
czor tel. 91. 22704g

Sprzedam 3 obrazy malar­
ki krakowskiej — Kostec­
kiej. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 22579g.

Dom jednorodzinny w 
Poznaniu względnie Osie 
dle Plewiska kupię. Ofer 
tv ..Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 26478g.

lefony
Szymczak.

"39-39-00 34-70-21
455-K2

Zakład świadczy usługi 
w zakresie pozłacania i 
konserwacji przedmiotów 
zabytkowych. Czereśnio­
wa U Korcz (Dębiec).

21762g

Dnia 28 marca 1980 roku zmarł nagle w 79 ro­
ku życia

ANDRZEJ HAREMZA
emeryt, były pracownik HCP, zasłużony dzia­
łacz ruchu robotniczego, członek ZBoWiD, od­
znaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu Odro­
dzenia Polski, Złotym i Brązowym Krzyżem 

Zasługi.
Pogrzeb odbędzie się w środę 2 bm. o godz. 

14.30 na cmentarzu junikowskim w Alei Za­
służonych.

Z głębokim smutkiem zawiadamiają
żona z synami i rodziną

Dnia 29 marca 1980 roku odszedł od nas 
niespodziewanie na zawsze nasz ukochany 
mąż, najdroższy ojczulek, najtroskliwszy dzia­
dziuś, teść, brat, szwagier i wujek, śp.

JAN LUDWICZAK
emeryt Komendy Ruchu Drogowego MO

Pogrzeb odbędzie się w środę 2 bm. o godz. 
16, na cmentarzu na Starołęce.

żona z córką i rodziną

ul. CMopows^^ego 28, m. 10.

Dnia 30 marca 1980 roku zmarła

art. malarka
ZOFIA TCHÓRZNICKA

26712° ul.. Starołęcka 90 m. 2. 26774g

tDnia 29 marca 1980 roku zmarła przeżyw­
szy lat 87 opatrzona Sakramentami św. na­
sza kochana matka, teściowa, babcia i prabab­

cia

Pogrzeb odbędzie się 2 kwietnia o godz. 7.30 
na cmentarzu na Junikowie.

Zmarła, żegnają koleżanki i koledzy.

Zarząd Okręgu ZPAP 
w Poznaniu

680-K3

Dnia 29 marca 1980 roku zmarła po długich
cierpieniach opatrzona 
droga, * ukochana żona, 
cia i kuzynka, śp.

Sakramentami św. moja 
siostra, szwagierka, cio-

FRANCISZKA GÓRKA
z domu Laskowska

JANINA MIŃSKA
z domu Nachowska

Pogrzeb odbędzie się we wtorek 1 bm. o godz 
16, na cmentarzu na Starołęce.

W smutku pogrążony

ul. Forteczna 29 m. 1.

mąż z rodziną

26688g

Dnia 28 marca 1980 roku odszedł od nas na 
zawsze kochany teść i dziadek

JAN DŁONIAK
Pogrzeb odbędzie się w środę 2 bm. o godz.

11. na cmentarzu na Miłostowie.

Pozostają w głębokim smutku

synowa, wnuk i rodzina
26709g

Dnia 29 marca 1980 roku zmarła przeżywszy 
lat 76, opatrzona Sakramentami św. najuko­
chańsza żona, nasza najtroskliwsza mama, te­
ściowa, babcia i prababcia, śp.

ZOFIA CEBULSKA
z domu Wabińska

Msza św. odprawiona zostanie we wtorek
1 bm. o godz. 
towiecku, po 
Krobi.

W głębokim

11 w kościele parafialnym w Ży- 
czym pogrzeb na cmentarzu w

smutku pogrążeni

Eimi

mąż, dzieci i rodzina
26707?

tDnia 29 marca 1980 roku zmarł opatrzony
Sakramentami św. przeżywszy łat 75. mój 

najdroższy mąż, ukochany ojciec, teść, dziadek 
i pradziadek, śp.

WŁADYSŁAW ANTCZAK
Msza św. odprawiona zostanie w środę 2 bm. 

o godz. 12 w kościele parafialnym, pogrzeb 
o godz. 13 na cmentarzu w Zabikowie.

O bolesnej stracie zawiadamiają
. żona i dzieci z rodzinami

Luboń, Żabikowska 62 E m. 10.
Autobus^ odjedzie sprzed domtu żałoby 
o godz. 11.30. 26784?

Pogrzeb odbędzie się
<14.30 na cmentarzu w 
znańskiej.

we wtorek 1 bm. o godz. 
Swarzędzu przy ul. Po­

W smutku pogrążona

Swarzędz, Działki 1. 26695g

tZ żalem zawiadamiamy, że dnia 29 marca
1980 r. zasnęła w Bogu, przeżywszy lat 90 

nasza ukochana matka i babcia

REGINA NIETUPSKA
z domu Radomska

Pogrzeb odbędzie się we wtorek 1 bm. o godz. 
11, na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążeni

córki, zięciowie i wnuki

26722}’

tDnia 31 marca 1980 roku zmarła nagle w 73 
roku życia nasza kochana matka, babcia, 
siostra, teściowa i ciocia

GERTRUDA WĄSIEWICZ
z domu Szukała

Msza św. odprawiona 
o godz. 14 w kościele

zostanie w środę 2 bm.
św.

wie, a pogrzeb o godz. 15 
fialnym.

W smutku pogrążon-a

Barbary w Żabiko- 
na cmentarzu para-

Luboń, ul. Wojska Polskiego 93. 26788g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
29 marca 1980 roku odszedł od nas na zaw­

sze mój kochany mąż, ojciec, brat i dziadek, 
przeżywszy łat 84

FRANCISZEK PAWLAK
Pogrzeb odbędzie się 

o godz. 13 na Miłostowie,

W smutku pogrążona

uł. Galla 3a m, 7.
dawniej Tarczowa 19.

czwartek 3 bm.

żona z rodziną

26702°

tDnia 30 marca 1980 roku zmarła namasz­
czona Olejami św. przeżywszy lat 88, śp.

ZOFIA TCHÓRZNICKA
członek Związku Polskich Art. Plastyków’.

Pogrzeb odbędzie się w środę 2 bm. o godz 
7.39 na cmentarzu junikowskim.

Pogrążeni w smutku 
rodzina i przyjaciele 

26762?

Instytucja artystyczna w Poznaniu — zatrudni 
pilnie:

— KRAWCA,
— Ślusarza i rzemieślnika,
— malarza artystę,

z dyplomami mistrzów lub czeladników.
Oferty prosimy kierować na adres: RSW — 

„Prasa”, Grunwaldzka 19, dla 1064-K1.
FABRYKA OBRABIAREK SPECJALNYCH 
„WIEPOFAMA” w Poznaniu, ul. Dąbrowskie-
go 81/85 przyj mie:

DO PRZYUCZENIA MĘŻCZYZN 
w zawodach:
— TOKARZ,
— FREZER,
— WYTACZARZ,
— ODLEWNIK oraz
— SPECJALISTĘ REWIDENTA

d/s gospodarczych.
Dla osób spoza Poznania 

kwaterowanie.
Szczegółowych informacji 

Kadr i Szkolenia tel. 408-51

zapewniamy

udziela: Dział 
wewn. 1205.

995-K1

REGIONALNY ZWIĄZEK
SPÓŁDZIELNI INWALIDÓW7 

w Poznaniu, Stary Rynek 73/74

7 dniem 9 kwietnia 1980 r. nastąpi zmiana 
numeru wywoławczego naszej centrali 

telefonicznej — z numeru 510-91

NA NR 582-31.
1035-K1

tDnia 29 marca 1980 roku zmarł opatrzony
Sakramentami św przeżywszy 72 lata mój 

najdroższy mąż, ojciec, teść, dziadek i brat, 
nasz drogi i kochany szwagier i wujek, śp.

STEFAN MŁYNARCZYK
Pogrzeb odbędzie się w środę 2 bm. o godz. 11 

na cmentarzu górczyńskim.

W żalu pogrążone

żona i rodzina

Uł. Kniewskiego 25 m. 19. 267ł4g

SOU

Dnia 30 marca 1980 roku zasnęła w Bogu
zakończywszy swe pracowite i pełne po-

święcenia życie nasza ukochana mama i sio­
stra, najdroższa babcia i prababcia, przeżyw- 
szy lat 88, śp.

ANIELA RATAJCZAK
z domu Kubiak

Pogrzeb odbędzie się w środę 2 bm. o godz.
12.30 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążona

ul. Krauthofera 35 m. 7.

córka z rodziną

26776g
8'5®!

tDnia 29 marca 1980 roku zmarła w 85 roku 
życia, opatrzona Sakramentami św.

HELENA WIERZCHOWSKA
nasza najserdeczniejsza przyjaciółka, kochana 
siostra ciocia, cioteczna ' babcia, kuzynka
i szwagierka.

Msza św. odprawiona
o godz. 8 
pogrzeb o

Z żalem

w kościele 
godz. 12 na
zawiadamia ’

zostanie w środę 2 bm. 
Matki Boskiej Bolesnej, 
cmentarzu górczyńskim

26724C

4- Dnia 30 marca 1980 roku zmarł nasz 
• droższy mąż. ojciec, teść, dziadziuś 
szwagier i wujek, przeżywszy lat 57, śp.

ZYGMUNT BROMBER
Pogrzeb odbędzie się czwartek

o godz. 7.30 na cmentarzu junikowskim.

naj- 
brat,

bm.

W głębokim bólu pogrążone
żona, dzieci i wnuczka

ul. Mickiewicza 28. 26754?
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KWIECIEŃ

1
Wtorek

Grażyny 
Teodory

Słońce: 5^8—18.26

TEATRY

WIELKI — 
Hoffmanna”.

MUZYCZNY

g. 16 „Opowieści

Wiosna więc porządki

Jeszcze nie wszędzie
Na budowie w Kozichgłowach

zamknięte 
POLSKI 

giczni”.
NOWY -

g. 19 przedst.
.Polska krew”.
- g. 89 „Ludzie ener-

g. 19 „Balladyna”.

KIMA

KDF MUZA — g. 10, 13, 16.30, 
19.30 „Chrystus zatrzymał się w

> Eboli” (wł. 18 .).
KDF PAŁACOWE — g. 15

władzy ojca’ 
19.30 OKF.

APOLLO -

(Wł. 18 1.), g.
,We

17.

g. 11 „Czas Apoka-
lipsy” (amer. 18 1.), z listą dialo­
gową), g. 15, 17.45 „Chrystus za­
trzymał się w Eboli” (wł. 18 L), z 
listą dialogową), g. 20 — seans za­
mknięty.

BAŁTYK — g. 10, 82.30, 15, 17.30, 
20, 22.15 „Hair” (amer. 18 1.)

GWIAZDA — g. 16, 18 Kobra” 
(jap. 18 1.), g. 20 „Bilet powrot­
ny” (poi. 18 1.).

JAGIELLONKA — g. 18 „Dom 
pod czerwoną latarnią” (węg. 13 
1.), g. 18 „Lęk wysokości” (amer 
15 1.), g. 20 KMF: „Klincz” (poi.).

KOSMOS — g. 17.30. 20 „Barro- 
co” (fr. 18 1.).

MALTA — g. 16. 18, 20 „Zabój 
stwo chińskiego maklera” (amer.
SB 1.).

MINIATURKA — g. 15.30,
19.30 „Wierna żona” (fr. 18 1.).

17.30.

OSIEDLE — g. 16 bajki, 
„Skrzydełko czy nóżka” (fr. 
g. 19 „Wciąż o miłości” (fr.

g. 17 
b.o.),

PANCERNI AK g. 17,
„Nocne widma” (ang. 18 l.j.

19.30

RIALTO g. 10, 712.30, 15.15.
17.30, 20 „Zwolnienie warunkowe”
(amer. 18 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g 
19 „Przełomy Missouri” (ame.

16,
13

SŁOŃCE sala duża
17.30

g. 15.30.-
„Człowiek z M-3” (poi. b.o.),

g. 19.30 „Brawurowe porwanie
(amer. 13 1.). sala mała
„Cołargcł na dzikim 
(poi. b.o.).

g. 18
zachodzie”

TĘCZA — g. 15.30 „Cudowni męż 
czyżni z korbką” (czech. 12 1.), 
g. 17.30, 19.30 „Zemsta różowej pan 
tery” (ang. 12 1.).

WILDA g. 9.30, 11.45
ratu — wampir” (RFN 18 Li.

,Nosfe-

„Hair” (amer. 18 1.), 
seans zamknięty.

tak jak być powinno
W iosenne porządki w Poznaniu nabrały 
“ * nieco żywszego tempa. Coraz więcej jest 

też częstych ulic oraz terenów wokół domów 
• zakładów pracy. Z niektórych parków 1 zie­
leńców usunięto sterty zeszłorocznych liści i 
śmieci nagromadzone podczas zimy. Przeko­
naliśmy się o tym w minioną sobotę podczas 
wędrówki po mieście. Porządek panował m. 
in. przy ulicach Grochowskiej (między ul. 
Grunwaldzką i ul. Marcelińską) i Wrocław­
skiej. Przy krawężnikach usunięto piasek, a 
jezdnie i chodniki były pozamiatane. Ład był 
także wokół SzKoły Podstawowej nr 70 (ul. 
Piękna) i IV Liceum Ogólnokształcącego (ul. 
Swojska) Na osiedlach Rataje i Winogrady 
również sporo obszarów zdołano uporządko­
wać Ładniejsze jest już także otoczenie nie­
wielkiego osiedla przy ul. Grunwaldzkiej (mię­
dzy ul Marcelińską). W sobotę wygrabiono 
tam trawniki, a na osiedlu „Grunwald” przy­
stąpiono do przycinania krzev;ów.

Do wiosennych porządków nie wszędzie je­
dnak przystąpiono. Z lustracji przeprowadzo­
nych w ostatnich dniach marca przez Miejską 
Komisję Porządku i Czystości wynika, że ba­
łagan panował na wielu posesjach, m. in. przy 
ulicach Mylnej l7 Sródce 8/9, Rynku Sródec- 
kim 6a. Chwiałkowskiego 11 oraz na zapleczu 
wieżowców przy Czerwonej Armii. Straż po­
rządkową MKPiC dostrzegła także nieporzą­
dek wokół domów studenckich przy ul. Ro­
cha, przv ul. Palacza (w pobliżu ul. Grun­
waldzkiej), przed Poznańskimi Zakładami Dro­
biarskimi przy ul. Wykopy i na placu zabaw 
przy ul św. Marii Magdaleny.

16.30, 19 u

Zoo (stare) ul. Zwierzyniecka i 
(nowe) ul. Krańcowa — od g. S 
do zmroku.

DYŻURY

SZPITALE: interna, chirurgia, 
okulistyka, neurologia — ul. Wal 
ki Młodych 7; laryngologia — ul. 
Przybyszewskiego 49.
Wojewódzka Stacja Pogotowia 

Ratunkowego w Poznaniu, ul. 
Chełmońskiego 20. Wypadki ulicz­
ne i zachorowania w miejscach 
publicznych z terenu Poznania — 
tel. 999; nagłe zachorowania w 
domu, tel. 66-00-66.

Podstacje (czynne całą dobę):
Os, Piastowskie 16. tcl. 722 21
ul. Bukowa 1, tel. 32-12-61; Ugo­
ry 16, tel. 20-54-31: Kościuszki 
1Ó3J tel. 544-44; Swarzędz. ul. 
Wiankowa, tel, 544-44 'i 137-399: 
Luboń, pl. Wolności 6, tel 544-44
i 130-999

Centralny Ośrodek Informacji
Poznańskiej Służb}7 Zdrowia, ul.
Marcinkowskiego 21, — czynny co 
dziennie g. 7—22, tel. 989 — udzie­
la informacji, porad lekarskich i 
prawniczych, przyjmuje skargi, 
interwencje.

Telefon Zaufania 988, porady 
prawne, tel. 528-51. Obie placów­
ki czynne w dni powszednie g. 
15.30—7.30, dni świąteczne — całą 
dobę.

Apteki tylko dyżury nocne: 
Dąbrowskiego 140/142^ Główna 52, 
Kórnicka 24. Dzierżyńskiego 3'9 
Mickiewicza 22, Słowiańska, Sta- 
rołęcka 1, Głogowska 107/U9. O:s. 
Przyjaźni paw. 141, al. Marcinków 
skiego 11 (całą dobę).

PROGRAM I: 6 Sygnały dnia

RADIO

9.04 Cztery pory roku; 
zapomniane stronice: 
paptki” — B. Prusa; 
ry pory roku (c.d.); 1
dio Kierowców; 12.25

; 10.25 Nie
„Emancy- 
10.35 Czte 

11.40 Tu Ra
Mozaika

polskich melodii; 13.01 Tu Radie 
Kierowców; 13.10 Stara i nowa 
muzyka wojskowa; 13.40 Kącuk 
melomana — W. A. Mozart: 10 Su 
naia foitep.; 14 Studio „Gama”; 
15.05 Korespondencja z zagranicy; 
15.10 Studio „Gama” c-d.; 16 Tu 
Jedynka; 17.30 Radiokuner; 18 Tu 
Jedynka c.d.; 18.25 Tu Radio Kie­
rowców; 18.33 Koncert życzeń; 
19.15 Kiermasz polskiej piosenki; 
19.30 Tu Radio Kierowców; 19.40 
Od wolnego do czardasza; 20.05 
Koncert życzeń; 21.05 Kronika 
olimpijska; 31.28 Tydzień muzycz­
ny w kraju; 22.25 Kielce na mu­
zycznej antenie; 23 Wita Was Pol­
ska.

Uwaga, bądź przezorny na dro-
dze: 9, 14.55, 19.25.

W i adomośc i; 0.01, 
1.1, 12, 15, 19, 21, 22.

1, 2, 3, 5, 10,

W marcu Miejska Komisja Porządku i Czys-
tości na około 1706 ulic w mieście skontrolo­
wała 952. W rezultacie ukarała mandatami 314 
osób, w tym najwięcej dozorców i przedstawi­
cieli administracji domów oraz 14 kierow-
nictw zakładów pracy i 10 sklepów. Nadto
510 osób otrzymało upomnienia. Lustracje 
trwają nadal. Od 1 kwietnia udział w nich 
biorą także przedstawiciele MO i SANEPID-u. 
Chodzi o to, by jak najprędzej miasto było 
czyste. Lepiej więc zabrać się od razu do 
sprzątania niż czekać na kontrolę straży po­
rządkowej. I tak nikt nie zostanie zwolniony 
od obowiązku uporządkowania terenu, za któ­
ry odpowiada.

O porządkowaniu miasta mówiono także na 
niedawnym kolegium dyrektorów zakładów 
podległych Wojewódzkiemu Zjednoczeniu 
Przedsiębiorstw Gospodarki Komunalnej i 
Mieszkaniowej. Ustalono jak najsprawniej ła­
tać dziury w jezdniach powstałe zdmą, usu­
wać śmieci z podwórek i porządkować oto­
czenia domów, podwórka, bramy, klatki scho-

Ekspozytury Urzędu Miejskiego przekaza­
ła narki i zieleńce nod opieko szkół lub za­
kładów pracy. Nad Parkiem Tysiąclecia przy 
”1. Warszawskiej patronat przejęli uczniowie 
kilku szkół zawodowych, m. in. Poznańskiei 
Fabryki Łożysk Tocznych i „Pometu”. Zieleń­
cami przv ulicv / Głównej zaopiekowali się 

uczniowie Szkoły Podstawowej nr 45. a przy 
ul. Leszka — dzieci ze szkoły nr 85. Obv tyl­
ko ci opiekunowie ra co dzień dbali o porzą­
dek na terenach zielonych, (ani

Zapisy do szkół i przedszkolia
Od 14 do 18 kwietnia tego roku w godzinach od 10 do 13 i od 15 

do 17 odbędą się we wszystkich szkołach podstawowych w Poznaniu 
zapisy dzieci (urodzonych w 1974 roku) do klas pierwszych.

Zapisowi podlegają wszystkie dzieci zamieszkałe w obwodzie danej 
szkoły bez względu na stan zdrowia. Należy przedłożyć do wglądu 
dokument urodzenia dziecka i miejsca zamieszkania (dowód osobisty 
rodzica). Akcję tę prowadzi się z rocznym wyprzedzeniem — dzieci 
naukę rozpoczną w roku szkolnym 1981/12.

Natomiast zgłoszenia dzieci do przedszkoli na rok szkolny 1980/81 
przyjmowane będą od 8 do 30 hm. W tym okresie rodzice lub opie­
kunowie powinni odebrać w przedszkolu kartę zgłoszenia dziecka 
i po jej wypełnieniu i potwierdzeniu zwrócić w tej samej placów­
ce.

Decyzje komisji społecznych, które będą rozpatrywać zgłoszenia 
zostaną 15 maja podane do wiadomości w przedszkolach, (na)

Dedykacje literackie ' bibliotece E. Raczyńskiego

Z okazji XIV Dekady Pisa­
rzy Środowiska Wielkopolskie­
go jeszcze dzisiaj i jutro trwać 
będą w księgami im. A. Mickie 
wicz,a przy ul. Lampego w Po­
znaniu dedykacje literackie. 
Swoje książki podpisywać bę­
dą 1 kwietnia w godz. od 16 do 
17 Łucja Danielewska, a w 
godz. od 17 do 18 Czesław Mi- 
chniak; 2 kwietnia w godz. od 
16 do 17 Janusz Przybysz, a w 
godz. od 17 do 18 Aleksander 
W” ‘ Ciechowski. (bran)

konkursu na recenzję
Pod patronatęm „Głosu Wiel 

k opolskiego” Pałac Kultury w 
Poznaniu ogłoś ił konkurs na 
recenzję teatralną. Jury pod 
przewodnictwem krytyka te-

Frissay’a; 12,55 „Małgośka” i 
„Jhałturnik”; 13 Public, krajowa; 
13.10 Zagadki muzyczne; 13.36 Ze 
wsi i o wsi; 13.51 Ernest Chausson 
— Poemat na skrzypce i orkiestrę 
op. 25; 14.10 Więcej, lepiej, nowo­
cześniej; 14.25 Tu Radio — Mo­
skwa; 14.45 Muzyka Haydna; 15.20 
Popołudnie dziewcząt i chłopców; 
16 Grupa „Hagaw”; 16.10 Młode 
talenty na radiowej estradzie; 
16.40 „Krąg rodzinny” opow A. 
Jokai; 17 Operetka jej twórcy i 
wykonawcy; 17.20 „Odeszli w prze­
szłość, ale żyją w pamięci War­
szawy” — aud dokumentalna; 18 
Amatorskie zespoły przed mikro­
fonem: 18.25 Plebiscyt Studia „Ga­
ma”; 18.40 Aud. public.; 19 Konc. 
z nagrań WOSPR i TV w Kato­
wicach; 19.40 Informacje, rady, 
propozycje; 20 Redakcyjne Forum; 
20.20 Płyty stare 1 nowe; 21.40 
Dawna muzyka angielska; 22 Ra­
diowy Tygodnik Kulturalny „Co 
wiemy o sąsiadach”; 22.40 Portre­
ty polskiej muzyki współczesnej 
— B. Schaffer; 23.35 Co słychać w 
świecie; 23.40 Muzyka.

PROGRAM II: 8.35 
żenią; 9.30 Moto —

Dialogi i zbji- 
sprawy; 9.40

Dla przedszkoli — Wyssane z pal­
ca; 10 „Prima Aprilis”; 10.30 
Organiści jazzowi; 10.40 Sprawy 
codzienne; 11 Recital wiolonczeli­
stek N, Gutman i K Georgine; 
11.35 Skrzynka poszukiwania ro­
dzin PCK; 1.1.40 Muzyka spod strze­
chy; 12.05 Od solisty do orkiestry; 
12.25 Koncert pod batutą Ferenca

Wiadomości: 4.39.
7.30 , 8.30, 11.30, 13.30,
23.30.

PROGRAM III: 8.05

5.30.
18.30,

6.30,
21.30,

Za kierów -
nicą; 8.40 Co kto lubi; 9 Zakaz 
wjazdu — 13 ode.; 9.10 Bossa no- 
vy na flecie; 9.30 Nasz rok 80-ty; 
9.45 Koncerty na altówkę; 10.35 
Kiermasz płyt wytwórni Melo­
dia; 11 Pow. w' wyd. dżw. „Zwy­
cięstwo”; 11.30- Z nagrań Orkie-

Nowy przepis drogowy

Wystawa leninowska
Z okazji Dni Kultury Radzie 

ckiej i 110 rocznicy urodzin 
W. I: Lenina w Miejskiej Bi­
bliotece Publicznej im. E. Ra­
czyńskiego otwarto w ponie­
działek wystawę „Włodzimierz 
Iłjdcz Lenin 1870—1980”. Na 
ekspozycji pokazano teksty o 
życiu i twórczości Lenina oraz 
albumy, fotografie i plakaty 
obrazujące rozwój kultury w 
ZSRR, (bran)

przebijana pod wodą
Stalowa zapora

Na zdjęciu: tak wycięcia teren pracy płetwonurków na brzegu 
Warty w Kozichgtowach.

Fot. — R. Królak

Wśród robotnilków ubra­
nych w tradycyjne kom­

binezony z kasLami na gło­
wach pojawili się płetwonur­
kowie. Nad Wartą w Kozich­
głowach w minioną sobotę 
zwieźli sporo najróżniejszego 
sprzętu i urządzeń. Jeden z 
barakowozów na brzegu rzeki 
otrzymali do swojej dyspozycji. 
To miejsce kierowania akcją 
i odpoczynku w przerwach 
między kolejnymi zejściami

ra miała zabezpieczyć bu­
dowę przed zalaniem. Teraz 
w owej ścianie na długości 
prawie 20 metrów i około 3,5 
metra pod wodą trzeba wy­
ciąć otwór, przez który oczy­
szczone ścieki będą mogły 
wypłynąć z kolektorów do 
rzeki.

pod wodę, 
poznańskiej

Przedstawiciele 
„Hydrobudowy”'

— głównego wykonawcy ro-
bót wyznaczyli zadania

Dodatkowa sygnalizacja
płetwonurkom, objaśnili szcze-

skrętu w lewo
goły technologiczne 
i... zapytali o termin 
nia przedsięwzięcia.

budowy 
skończe-

Milicyjne raporty wykazały 
w ostatnim okresie niepokoją­
co duży wzrost liczby wypad­
ków drogowych z tej samej 
przyczyny. Chodzi o nazbyt czę 
ste niesygnalizowanie przez 
kierowców skrętu w lewo. Po-

Zdziwili się, gdy usłyszeli,
że potrwa ono trochę dłużej 
niż tydzień. Przecież specjali­
styczne przedsiębiorstwa, do

Woduje to zwłaszcza przy
wyprzedzaniu i omijaniu zajeż 
dżanie drogi zbliżającym się z 
tyłu pojazdom, a w konsekwen 
cji — zderzenia.

Stan taki zmusił do obostrzę 
’ nia stosownego przepisu. Mini 

sterstwo Komunikacji i Kamen 
da Główna MO postanowiły 
wprowadzić poprawkę do ko­
deksu drogowego. W myśl nowe 
go przepisu, który dzisiaj 
wchodzi w życie, zamiar skrętu 
w lewo kierowcy zobowiązani 
są sygnalizować nie tylko le­
wym migaczem,' ale dodatko­
wo — wysunięciem przez okno 
lewej ręki. (bop)

których zwrócono się 
moc, chciały się podjąć 
ty za kilka tygodni 
samo miała ona trwać.

o po- 
robo- 

i tyle 
Czyż-

by więc było możliwe tak 
szybkie uporanie się ze skom-

Temperatura wody nie za­
chęca do kąpieli, ale płetwo­
nurkowie kilka godzin spę­
dzają pod wodą. Robota na ta­
kiej głębokości wymaga ich 
współdziałania i zegarmistrzów 
skiej wręcz precyzji. Co chwi­
lę zanurzają się inni z ekip-y 
PKDP. Muszą specjalnymi pal­
nikami metodą łukowo-tłeno- 
wą wyciąć otwór w dość gru­
bej ścianie stalowej. Na razie 
trwają przygotowania do tych 
czynności. Trzeba dokładnie 
wyznaczyć miejsce „przebija­
nia” się, ustalić kolejność drą­
żenia otworu pewnymi frag­
mentami.

plikowanym zadaniem? 9
kwietnia już nas tu nie bę­
dzie — powiedział kierownik 
grupy płetwonurków Poznań­
skiego Klubu Działalności Pod 
wodnej, Andrzej Puczniewski.

Już do wczoraj wykonano 
sporą część zadania. Na czym 
ono polega?

Do y/arty wbito kiedyś po­
tężną ścianę stalową, któ-

Ryszard i Krzysztof Cichoc­
cy, Włodzimierz Brencz i Ja­
rosław Ogonowski mają obec­
nie najwięcej pracy. Jutro i 
pojutrze ciężar prowadzenia 
robót spadnie na innych. Wszy 
scy jednak pracują z jednako 
wym poświęceniem. Wiedzą, 
że od ich pracy zależy podję­
cie kolejnych robót przez 
„Hydrobudowę”. I tym razem 
chcą wywiązać się z zadania 
przed terminem, (bop)

Dwa lata i pięć wezwań
aferalnego Ewy Piotrowskiej 
drugą nagrodą (pierwszej nie 
przyznano) wyróżniło recenzję 
Jowity Kęcińskiej z przedsta­
wienia w Teatrze "Nowym 
„Zabawy” Sławomira Mrożka. 
Ponadto przyznano wyróżnie­
nie recenzji Jadwigi Cichej z 
przedstawienia w Teatrze Mu 
zycznym „Romansu z wodewi 
lu”. (bran)

Często otrzymujemy od czy 
teiników sygnały, że coś jest 
nie w porządku z sygnalizacją 
świetlną, oznakowaniem ulic, 
nawierzchnią jezdni. Informa­
cje takie zwykle przekazuje­
my Zarządowi Dróg i Mostów 
w Poznaniu. Nie dysponuje on 
patrolami, które nieustannie 
kontrolowałyby stan ulic. Jest 
natomiast placówka mająca 
szybko usuwać tego rodzaju

usterki, a mianowicie Pogoto­
wie Dróg ii Mostów przy ZDiM, 
powstałe w czerwcu 1978 ro­
ku.

Codziennie w gadzinach od 
7 do 19 dyżurujący pracownik 
przyjmuje telefonicznie (pod 
numerem 320-462) informacje 
o wszystkich uszkodzeniach 
drogowych. Ponoć w ciągu 15 
minut od momentu zgłoszenia 
pracownicy pogotowia mogą

iprzyfbywać na miejsce i roz­
począć naprawianie usterki.

Dotychczas pogotowie otrzy 
mało około 550 zgłoszeń. Zna­
mienne jednak, że tylko 5 spo 
śród nich pochodziło od pozna 
nilaków, nie będących pracow 
nikami Zarządu Dróg i Mo­
stów. To bardzo mało. Wnio­
sek? O uszkodzeniach drogo­
wych poznaniacy wolą naj­
pierw zawiadomić redakcje 
dzienników niż Zarząd Dróg 
i Mostów, albo też nie wiedzą 
o istnieniu pogotowia, (rk)

stry Farla Hinesa; 12.05 W tonacji 
Trójki; 13 Powt. z rozrywki; 13.50 
„Witraż” — 26 ode.; 14 Bach i Sy- 
nowie; 15.05 Rock z Kanady; 15.40 
Tylko seatem; 16 Rep. — „Poży­
teczne robaczki”; 16.20 Muzykobra- 
nie; 16.45 Nasz ro>k 80-ty; 17.05 
Muz. poczta UKF; 17.40 Bielszy 
odcień bluesa; 18,10 Polityka dla 
wszystkich; 18.25 Czas relaksu; 19 
Posłuchać warto...; 89. 15 Niespo­
kojny duszek — gra zespół Crash; 
1.9.35 Opera tygodnia — J. F. Haen- 
ded — „Tamerlano”; 19.50 „Za­
kaz wjazdu” — 14 ode.; 20 Z mo­
jej płytoteki; 20.30 Telewizja — ko­
bieta; 21 Powracający temat: 
„Kwiecień w Paryżu”; 21.35 Anto­
logia piosenki francuskiej; 22.08 
Gwiazda siedmiu wieczorów — 
— duo gitar klasycznych Morr 
Strobel; 22.15 Fonoteka XX wie­
ku — Cztery dni muzyki K Szy­
manowskiego w Zakopanem- 23.05 
Między dniem a snem; ok. g. 0.55 
Program na dzień następny.

„Księgozbiór braci Załuskich”; 
10.30 Estrada przyjaźni; 11 Dla 
szkół średnich (historia) „Muchą 
szpecąc oblicze”; 11.30 Dyryguje 
Sir Georg Solti (stereo); 12.05 
Czas dobrych gospodarzy; 12.25 
Giełda płyt (stereo); 13 XI Ogólno 
polska Olimpiada J. Rosyjskiego;
13.20 Dla kl. II—III (wych. muz.) 
— „Na jedną nutę”; 13.50 Tu Stu 
dio Stereo; 14.45 Muzyka Iranu; 

. 15.05 Matysiakowie; 15.40 Książki
do których wracamy
Curie; 
dzieci z 
mowy o 
Z cyklu

Maria
16.05 Praca poradni dla 

wadami słuchu; 16.25 Roz 
sprawach rolnictwa; 16.50
postawy

Radioexpress; 17 
ne nowości; 17.15 
W muzycznym

i działania; 16.50 
Stereo: Muzycz-
Aud. społ 
Poznaniu;

Przechadzki po Poznaniu

17.25
17.45
18.10

Wiadomości: 6.15, 7, 8, 10.30, 
15, 17, 19.30, 22.

12,

PROGRAM IV: 8 Śpiewa An­
drzej Rosiewicz; 8.10 R-TV Szkoła 
Średnia dla Pracujących — Ję­
zyk polski, Sonaty, czyli natury 
opisania; 8.25 Sigismund Tehlberg 
— Les Capriceuses” walc op. 64:

Stereo: Śpiewa Chór J. Kurczew­
skiego; 18.25 Klub pod znakiem 
zapytania — O bezpieczeństwo na 
drodze; 19.15 J. angielski; 19.30 
Acaden. of Saint Martin — in 
the Fields (stereo); 21.07 Z. Krau­
ze — „The last recital (stereo); 
21.30 Erie Satie — „Paradę” — ba 
let do libretta Jeana Cocteau 
(stereo); 21.50 NURT — psycholo­
gia — Czynniki ułatwiające i ha­
mujące dorastanie ucznia do sa­
modzielności; 22.15 Polscy myśli-
ciele wizje rzeczywistości R.

8.35 Nie tylko
mundurach;
(wych. muz.)

dla słuchaczy w
9 Dla kl. II—III

„Na jedną nutę’
9.25 Podróże muzyczne po kraju;
9.40 Dla przedszkoli — „Wyssane 
z palca”; M Dla kl. VI (historia)

Ingardena; 22.35 Kulisy historii 
— Skąd się wzięły obyczaje „Pri 
ma aprilisowe”; 22.50 F. Liszt —
„Marzenie miłosne” 
nr 3.

nokturn

Wiadomości: 6.40, 12.15, 15, 16,
22.55. •

19.30 — Dziennik (kol.);

TELEWiZJA

PROGRAM 1 __
6.00 — TTR — RTSS — Jęz. pol­

ski (sem. IV): „Chłopi” i „Zie 
mia obiecana” — serial tele­
wizyjny a film kinowy;

6.30 — TTR — RTSS — Geogra­
fia (sem. IV) — Przewidywa­
nia pogody;

11.05 Jęz. polski (kl. VI)
Józef Chełmoński;

12.00 — Jęz. polski (kl. II lic.) — 
A. Fredro; „Śluby panień- 
skiev;

12.55 — Jęz. - polski (kl. II lic.) — 
Eliza Orzeszkowa;

1C.30 — TTR — RTSS — Matema­
tyka (sem. II): „Rachunek
zdań”; -

14.00 — TTR — RTSS Wska-

20.10 .Pan Hulot wśród samo-
chodów” — franc.-włoski ftim 
fab.;

21.50 — „Narzeczony utknął w 
windzie” — film fab. TV CSRS, 

22.30 — „Camerata” — magazyn 
muzyczny (kol.);

22.55

16.05
16.35

— Dziennik (kol.).

PROGRAM 2

— „Zwierzyniec” (powtj;
— Język angielski;

Język niemiecki Kurs
podstawowy, lekcja 23;

17.00 — Dla dzieci — „CuSSczek” 
(kol.);

17,3°. p°radnik motoryzacyjny 
(Kol.);

18.00 — Poradnia „Zaufanie'
18.30 „Czym na morze” - pro-

15.25 ■ 
ra 

15.55

zówki metodyczne (sem. II);
Telewizyjny Klub Senio-

Obiektyw;
16.15 — Dziennik (kol.);
16.30 — Dzień dobry, w kręgu ro­

dziny (kol.);
16.55 — „Interstudio” (kol.);
17.20 — Studo Telewizji Młodych 

(kol.);
17.45 Sonda: „Ćwierć konia”

(kol.);
18.10 — „Między nami jaskiniow­

cami” — amer. film animowa­
ny (kol.);

18.40 — „Radzimy rolnikom” (kol.);
18.50 — Dobranoc (kol.);

gram morski;
19.10 — Teleskop;
19.30 — Dziennik (kol )•
20.10 - Wtorek Melomana — k«=>- 

w ^T°^gan°^y Jana Agonia 
p,x°glamie muzyka baro- 

' "tWT°ry T*011-3 Żelechow­
skiego, Jana Podbielskiego, Die 
PachelbMAXteT”deg0" Johanna

’ SebS«>’“
21’20 ~ 2r- ^°dZiny

1 ~ ’’Gala angielska” 
dem 76” (kol.); „Mt-

19.00
niej (kol.);

„Skojarzenia” — teletur-

wieczOr filmowy, w tym:
21-45.a -Filmy z lamusa” — 

„Pi zed i po debiucie” — w 
programie filmy Janusza SMki' 
J-„absolwenta PWST1F: Ułom- 
^L,-, ”Mleczna droga”, 
tek , „Kanon” (kot).


